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W powadze i skupieniu 

uczciło społeczeństwo 
,pamięć Zmarłych 

Rok XIII Łódź, sobota 2 listopada 1957 roku Nr 261 (3407) 

Uchwały X Plenum KC PZPR 

pozwalają rozwinąć szeroką ofensywę 
przeciw nieuczciwości, 
Min. MARIAN RYBlCKI 
o aktualnych problemach_ 
wymiaru sprawiedli~ości 

WARSZAWA (PAP). - Ze wizględu na specyfikę swej pracy, 
organa ~miuu sprawiedliwości znajdują się w centrum uwagi 
opinii publiC1ZI1ej. W ostatnim roku w ·ukresie wymiaru sprawłe
dliwości - podobnie jak w innych dziedzinach naszego życia -
zaszło wiele ~an. Aby bliiżej zaporz.nać czytelników z tymi zmia
nami, przelLsta.wiciel PAP - red. Toma.on Pieczyń,.ski zwró<til się 
do ministra sprawiedliwości - Muiana Rybickiego z prośbą 
o odpowiedź na szereg pytań, dotyczących aktualnych problemów 
pracy sądownictwa. 

Delegacja rządowa 
Bunny 
zwiedza Kraków 

- Ja.kie są główne zmfa.ny w 
sądownictwie powszechnym po 
VID Plenum KC PZPR? 

- Na ogól wiad<ll!Ilo, że w po
przednim okresie rola sądów 
pows•rechnych i ich wpływ na 
życie s.polec:one były dość ogra
nic:oone. Zepchnięcie w ubiegłych 
la1ach sąd{)IW!lictwa poiw&ze·chne
go na plan da.ISiZY. i ograniczenie 

KRAKOW (PAP). _:: W diniu jego zadań nie stwa=ly dobrej 
atmosfery dla pracy sądów. 

l bm. w godzinach porannych D:ziiś, w rok po październiku, 
przybyla z Warszawy dio Kra.ko- sądy zajmują naletne im miej,BiCe 
wa, bawiąca w Poilsoe na zapTo- wśród organów władtZy, a zain
sz.enie rządu PRL delegacja rzą- teresowanie op111111 public:onej 
dowa Uni,i Burrnańskiej na czele pracą sądów świadczy o dużych 
a: wicepremierem U-Kyaw-Nyein. nadziejach, jakie społeczeństwo 

Prz,ed południem członkowie wiąże z ich działalnością. 
delega:::ji udali się samochodamii - Jakie postulaty wysuwane 
do Nowej Huty i kombi1I1atu me- ostatnio w toku dyskusji nad za
talurgi:,0ego im. Leininia. W cza gadnienia.mi wymiaru sprawiedli „w. b ·tu -:u. ~.acj,e. .im, 
Lenina goście żywo interesowali wości 7'0.Stary już zrealizowane? 
się hi,~forią budowy huty, jej o- - Należy tu rozróżnić trzy 
'b€anymi wynikam.i ekonomiczmy grupy zagadnień, a mianowicie: 
ml i wielkością produkcji, wy- problemy' :;adrowe, ustawodaw-

_ _, • · od cze i orgahlzacyjne. 
rażając }t,unoozesnie P ziw dla Jeżeli chodzi o pferwsr1.e ~ 
doskonałego rozplanowania o- przede wsaystkim podwyż.&zono 
biektów i wy.soldej automatyza- wymogi stawiane karulydatom na 
cji proces.ów produkcyjnych kom sędziów. Olxl<wiąi;uje więc wyż
binatu. sze wylmztalcen.ie prawnicze; 

W godzinach popołudniowych aplikacja sądowa z 6 miesiięcy 
czlonikowie delegacji rządowej .przedluż<li!1a 7'00tała do 2 lat. 
Uniri. Burma~~~j z p~odmti.- Wprowadz<l\ne 7'00taly egzaminy 
czącym deleg.aCJ1 ~wepr~erem sędziowskie. Nie samo wylmzt.al:-
1!~Kyaw-Nye.i!1 zw1edza11. Kra: cenJe rozstrzyga jednak o dobrej 
kow, .za~z.naJąc s1ę -::- naJcenrue~ pracy sędziego. Musi się z nią 
~z:m1 i 'łbytk.am~ h1st0irycznymq / ląmyć doświadcz,enie życiowe i 
i

0
kulturalnynu .ffila&ta. M. u1. de- wysoki poziom ideowo-unoralny. 

, LgacJa zvnedz1la za~~ i k<i~e- Dlatego jesteśmy 2ld.€CJ"dowall1.i 
drę na Wa~velu, Kosc:iol Mana: prz,estrzegać ryg.e>rysitycz.nie suro
ck1 z oltarze:n Wita StwoGza i wych zasRd moralności, jakich 
galerię obrazow w Sukiennicach. od .sąd011\'lliclwa wymaga "'POle-

W dniu 2 bm. delega.cja opu- · ~ 
foi Kraków, udają:: się na Sląsk. 

Uuestnicy Rewalucji 
1 

z 
na 

wizyf q 
Wybrzeżu 

GDAŃSK (PAP). - W drugim 
d'lliu P·O'bytu radz'.eckiej dele
gacji u::zestnfków Rewoli.;cji Paź 
dz•cm'.tl\:.owej na Wybrzeżu, jej 
cz·onkow:e zlożyli wczesnym 
rank!em wieńce na cmentarzu 
żolnierzy radzieckich w Gtlań
sku i na grobie bohatensk.ich 
obrnńców Westerplatte. • 

W Gdyni gooCJ.e radziec:cy 
spe>tkali s:ę z aktywem portow
ców. Spotkanie przeb:eglo w 
mezwyk!e serdecznej atmosfe
rze. 

~, goct.zina·ch P<rPołu<ln'.owycl1 
gos~.e radz1e::~y S·P·Otkali s'.ę z 
akJ.Ywem ~ańyjnym Trójmia,s.ta, 

31.X. 1957 r. prezes Ra.dy Mi
nistrów Józef Cyrankiewicz 
przyjął przybyłą do War!\za,wy 
na Zltpr(JiSZenie rządu polskie
go delegację rządi>wą UnH 
Bvrmańskiej z przewodnicq:ą
cym wicepremierem U Kyaw 

Nyein. 
CAF - fot. Kondrae<ki 

Minister spraw 
wojskowych Egiptu 
przybył do Moskwy 

MOSKWA (PAP). - W pQątcll: 
przybył do Moskwy n.a za1pr.o.sze
nie ministra obrony ZSRR mar
sw.tka zwjąz1ku Radz'.eCJ.~iego Ro
diona Malino·w~1kiegio minister 
s.pra.w -;;jljskowy;ch Egiptu gen. 
,A.bdel Ha.kim Amell' z gr.u·pą, ge
nernłów i ofioerów ;;, ·mil egip
skiej, 

demoralizacji i korupcji 
czeńs.two i jakie wiążą się 
rakterem pracy sędziego. 

z cha\ p·rze.s.tę,pst.wa .gospodarcze'. wyrz.ą 
dzające poważne szkody pa.1'1-
stwu. W zakresie ustawodawstwa 

jest rzeczą :i.s<totną, aby sędzia 
mia! do· dyspozycji pT?Jepi.sy, 
zgodne z wymogami życia i sipo 
łecznym poczuciem sprawiedliwo 
ści. Chodzi o to, aby nawet naj
sprytniejszy przestępca nie 
mógł obchodzić przepisów usta
wy, 

Ze spraw orga.nizacyjnych na 
czoło wysuwa slę zagadnienie 
przewl0klości po.stępowania sądo 
wego. Bezpośrednim środkiem 
za,radczym byto uzys·kanie w ro
ku bieżącym dodatkowych 400 
etatów sędziowskich. 

Temu celowi służy uchwalona 
przez Sejm w hpcu br. ustawa 
antys~·ekulacyjna, temu też celo 
wi .służyć będą przygoto<wywane 
akty prawne, które zmierzają do 
zaostrzenia sankcji karnych za 

- Jakie środki podjęte wstały 
przez ministerstwo w kierunku 
właściwego ukształtowania poli
tyki kryminalnej sądów? I 

- PodJStawowe zadanie na tym I 
odcinku należy .do sądów rewizyj 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

WARSZAWA (PAP). - Na. miejskich cml"ntarzach. petnych 
!>Qmników i okazałych grobl)wców, na cichych cmental"La.ch 
wiejskich, na zagubio·nych wśród lasów grobach part:vzantow 
i żołnierzy zajaśniały 1 listopada - w dzień tradycy.inego Swięla 
Zmarłych - bukiety jesiennych kwiatów. za;;l<męly miliony 

Wie.le serdecznego zainteresowania 
świateł. Setki tysięcy mieszltaf1-
ców naszego !•raju ocl ra.na spie
szyły tłumnie na cmenl?.1-ze, n:i. 
miejsca stracc1i, z serde!!rln:i. my
ślą o bliskich, których już nie 
ma - o tyrh, którzy odeszli 

pracq i życiem I 1 t ł 1 d k' O spo-ko.}ną smiercią sęd~iweg~ spo1eczens wa o z ieg C7Jowieka, o tych, kt?rzy pil.legi~ 

okazała delegacja radziecka 
zwiedzając wczoraJ 

a także i mieszkańcom wsi, do w bo,j~, o ~y~h. . ktOl'ZY ~gmęb 
brego życia, zdrO\via i sukce-

1 

męczenską, s1ruerc1ą z ręki oku
sów w butlownictwie socjaliz- panta. 
mu, g<lyż w~vstke t~ rze<;ZY Na Cmontarzu Wojskmv:vm na 

D 8 S Z C ill j 8 S f 0 są ze sobą 1:1er.ozlączme zwią- Powaz.kach od rana z.a plonęły 
z.:;n~ - mow1 z serdecznym znicz~ na troskliwie upr>rządko-

Brzewodru.cząoego delegacji 
uaz.e.stników Wielkiej Rewolu
cji Październikowej prof. Mar 
ka Borysowicza Miti1na zasta
liśmy wczoraj w goci:?Jin.ach ran 
nych w Grand Hotelu. Popro
siliśmy go o krótki wywiad. 

- Ja.kie są wasze wrażenia 
z pobytu w Lodzi? 

- Wywozimy z Lodzi wiele 
pięlrnych wrażeń - oświadczył 
M. B. Mitin. - Slysreliśmy o 
Lod2li, z.n.amy dobrze rewolucyj 
11.e tradycje lódziki.ej klasy ro
botniczej, ałe nikt z n.as do 
tej pory nie m:ial okaizji być w 
wasu.ym mi~ście. Spot!k:3.111ia z 
łódzkiJ'Tlli. i pabiainiak.imi robot
nikami oraiz z aktywem. pairtyj 
nym P<JtZOS<laiwily u nas masę 

Wymiana depesz 
między 
K. Woroszyłowem . 
a prez. Bayarem 

ciepłych ws.pomniEń. Wszędzie 
spotykaliśmy się z braterskimi 
uczuciami i serdeczmym sto.sun 
kiem do n.as. 

us1UJ.echem M. B. M1tm. wanych ,.robaeh żolnierzy wrze-
* • • śnia, na kwat·erach żolnier:'.y 

Gdy wroCJmy do Związku 
Radzieckiego przekażemy ma
som pracującym ZSRR brater 
slcie pozdrowienia od ludu pra 
cującego Lodzi. 

W godzinach pr-óedpe>ludnio- podziemia. ObeJi.sk Jrn czci war
wych radzieccy goście w towa- szawskich powstańców spo•wiły 
rz.ystwie przeds.tawicieli KL Hagi narodowe. Harcer7_.e war
PZPR i P.rezydium Rady Na- szawskich <lruż:-tn zacią~nęli ho
rodowej m. Lodzi udali się nocowe warty przy groba~h ż01-

(Dalszy ciąg na str. 2} nierzy harcerskich batalionów 

- Ja.kie są dalsze plany wa
szej delegacji? 

- Dzi.siaj oipu.s:zC'Za.lny Lódt 
i po .zwiedo;eni1U muzeum w 
Nieborowie, udajemy się na 

&potkanie z robe>tniikami Po
znania. Następnie wracamy do 
Warsza·wy, gdzie nasza grupa 
p<ilą.czy się z powstałymi. czl:on 

Nowy „sputnik" 
poszybuje w bm. 
w przestworza 

kami przybyłej do Polski dele- BUDAPESZT (PAP). _ czy z 
gacji i raziem poje.dzrl.emy na okazJ'i 40 rocmi.cy Rewolucji 
Sląsk oraz do ~j&e związa-
nych z działalnością naszego Paźdz.ierniloowej Związek Ra
nauczyciela w. I. Le."'1ina _ do dz.i.eckii wystrzeli nowego satelitę 
Krakowa, Por<Jil1ina i do Zalto- Ziemi? - talde pyt.a.nie za<lal 
pan.ego. Na uroczystościach mooldeWISiki. korespondent wę
związanyah z obchodami 40 giernki.ego dizi.ennika „Nepakarat" 
rocz.nicy Wielkiej Rewolucji wiceprezesowi Ra<ly As.tronomicz 
Październjkowej będziemy w nej przy Akademii Nauk ZSRR 
Warszawie. prof. Kuka.rkinowi. 

Uc:wmy radz"ie'Cild oświadczył, 
- Co chcielibyście przekazać że drugi sztuczny księżyc wsta

na pożegnanie mieszkańcom nie wypUS<ZCZOny w listopadzie, 
nasugo miasta? nie podał jednak do•kladnej daty. 

- W imieniu calej nasz.ej Prof. Kuka.rkin dodial, że nie 
delegacji i swoim właS1Dym ży jest wyk:lucwne, iź wkrótce wy
C7.ę z calego serca robotnikom J s-trzelona zo.sta.nie pierw.s.za rakie 
~. Pa·blanio i innych miast ta w kierunku Księżyca. 

„Zośki„ i ,!Parasola". 

Mauzokum pięćdziesięciu ko
munl&tów powiieszonyeh prZ·:?Z fa• 
szystów niemieckich tonęło w 
naręczach złocistych chryzan
tem, złożonych przez rodziny, 
przez towarzyszy walki. Na gro
bach w Alei Za.służooych, gd:z.ie 
spoczywają wybitni dz.i.a lacze i 
a•tyki, obe>k pięknych wieńców 

skromne gałązki je ::lliny, 
wzruszający dowód pamięci o 
zmarlych. 

Na Cmentarzu Cywilnym na 
Powązkach blask płonących 
świec· i z.riiczy oświetlil debowy 
krzyż na symbolicznym grobie 
l:lohaterskiego prezydenta War
szawy - Stefana Starzy11.is.kkgo. 
Naręcza kwiatów zlożyli war

szawiacy na stokach Cytadeli. 

MOSKWA (PAP). ~ Agencja 
TASS donosi, że w związku ze 
świętem narodowym Turcji 
prnewodnicz.ący Prezydium Ra
dy Najwyższej ZSRJt K. J. Wo
roszylow wysterował 28 paź
dziernika depeszę gratulacyjną 
do prezydenta Republiki Tu
reckiej C. Bayara. W depeszy 
tej K. J. Woro.szylow życzy na
ro<lo·wi tureckiemu pokoju i f>o
my.ślności. 

Zażegnanie konfliktu 

War.:izawa nie z:i.pomniala tak
że o drogich ,o/'--.rc.u każdego mie
m.kańoa stolicy micjsc:ach publi.
ćznych egzekucji, gdzie ginęli 
Polacy, ·rozstrzeliwani przez h itle 
rowców. Przy polu·ytych kwiata
mi miej.sca~h &tra.ceń pelnili ho
norową wartę harcer~. Wiązan
Jti kwfa.tów pokryly również gro 
by żolnierzy radzieckich na 
Cmentarzu-lVIauz.oleum przy Al. 
Z\'.'irki i Wigury, poległych w 
walkach o wyzwolenie Polski. syryisko-tu eckiego w ONZ 

W dniu 1 li.stopa<la prezydent 
Bayar prze.słał do K. J. Woro
szylowa depeszę z wyrazami 
podziękowania oraz z życzenia
mi szczęśda i pomyślności dla 
narodów ZSRR i dla K. J. Wo
roszyłowa osobiście. 

NOWY JORK (PAP). - Syria 
i państwa zachodnie postanowiły 
w piątelt na pooiedz,o-.niu Zgroma 
dzemia OgóL'l.·ego NZ nie proopro
wadzać gl<JSe>wania nad spcriecz
nymi rewlucja.mi, zmierzającymi 
de> rozwiązania sp<Y.ru syryjsko
tureck.iegio. 

S k I k 
Rezoiucja Syrii - jak wiado-

ła ł 1
1 po S 1"e mo - wzywała Zgromadzenie 

Ogólne NZ do wysłania komisji 

h 
na gra.nicę syryjsko-turecką w 

na nowyc celu zbadania sytuacji na miej-
6'.."\l, Rezolucja pań$tw za<::hod-

li n ia c h żeglugowych nich polecała sekretarzowi ge
neralnemu ONZ, by zajął s.ię 

SZCZECIN (PAP). _ Statki rozwiązaniem konfliktu, 
Pol.stkiej żeglu.gi Morskiej, które Delegat Ind<li!1ezji Ali Saistroa
dotychczas obsługiwały przeważ- midj.ojo zwrócił się do deleg.a~ 
n:e krót.'i:ze linie żeglugowe, tów Turcji i SY'ril z apelem, aby 
(p.orty s.kandynawskie, belgi.i- oba kiraje 1ll.'€\gulowaly swe .sto
skie, angielskie itp.) ostatnio, w s.unki w duchu z3sad kOill.ie:rencjl 
celu lepszeg.0 wykorzystania ta- w Bandungu, a na.stępnie zwrócił 
boru oraz z3pewnien~a sta·tkom s.ię d<> autOl!'ów obu projekt,~N 
większej rent::>wnoi3ci, wyszły na rezolucji, aby nie domagali się 
„szerokie wod.y", s.zukają·c pra- glosowania. n.ad tymi rezołucja-
cy w portach odleglejszych. mi. 
Próbą taką jest obsługa linii Mini.ster spraw zagranicznych 

h 'szpańekiej. Pierwszym stat- Syrii Salah Bitar wyraził rów
kiem na tej linii są „Kielce". ·nież zgodę na wycofanie rezo
Oprócz ,.Kielc" na tej linii kur- lucji wniesionej przez Syrię. 
Ge>wać będą i inne jedmostki Delegat Turcji Selim Sarper 
PŻM. oświadczył, że debata wyjaśniła 

Dyrekcja PŻM czyni również sytuację i że niewątpliwie przy
.starania o wprowadzenie swych czynila się do złagodzenia napię
etatków na linię łączącą pe>rty cia na Bhski.m Ws•chodzie. 
cz:i.rnomorskie z portami Bliskie Przewodniczący Zgromadzenia 
go Ws.chodu. Statki przewozić Ogólnego Leslie Mun~o wyraz'! 
tam mają towary rumuńskie, przekonan'e, że „Zgromadzenie 
węgier&kie. cze<::h<llSJ:ow?~e ~kl.. Ogólne NZ uząialą sta;now.i.s.ko 

. . "' "' . za.Jęte przez obie strony za ~~I W Lodzi zapłonął 1vielki znicz 
dowalaJący wymk debaty · na pokrytej clziesialkami wień-
0brady odroczono. ców mogile NieZil'l.aneg.o żo!nk-

Zgromadzenie postanowiło na rza na Placu Vai·e<lrainym, TY
kolejnym posiedzeniu przejść do sią·oo łodzian podą:i:yJ0 na cml::n 
drugiego punktu porządlm tarze miasta, sklad~no jesienne 
obrad, a mianowicie do omó- kwi.aty na grobach więźniów spa 
wienia projektu układu o sto- lonych żywoem prz'2Z hitlcrow
sunkach między Organizacją Na s.kich barbarzyńców w obozie na 
rodów Zjednoczonych. a Mię;-: Radogoszczu. oddano hołd pole
dzynarod~wą AgenCJCI Energn glym w walkach o wyzwolenie 
AtomoweJ. Łodzi żoln1erzom pols!kim i ra

RZĄD SYRYJSKI ZATWIER
DZIL UKLAD W SPRAWIE 

POMOCY RADZIECKIEJ 

KAIR (PAP). Rada Mi.nj.strów 
Syrii zatwierdziła pod•pisany w 
poniedziałek układ w &prawie ra 
dziedtiej p·omocy goopcidarc:uej i 
teclmicz:niej dla Syrii. Uklad zo... 
s.tał prwkazany parlamentowi do 
ratyfikacj1. -R a<la Ministrów we
z.wala parlament, b,v rozpatrzył 
jak najszybciej ustawę ratyfika
cyjną. 

Mini.s.ter robót publicznych 
El-Kayali oświad.iezyl, że dla re
alizacji pla,nowanych projektów 
Syria ptn..ebuje dług.i.ego okrelSIU 
spokoju. Trzeba ponadto przygo
tować podstawy do zasitąpienia 
obecnego systemu wolnej goopo
darki prziez g01:.p<1J<d.arkę planową. 
Kay.aJi jes1t zdan.ia, 2le należy 
prnede w.szystkim przy&tąpić do 
riealiz:a·cji planów na~dnie.rua, 
gdyż w ten E•po.sób najszybc.iiej 
WZl'OISl!N dochody. ;oaru,twa. 

dzieok::im, 

Mieszkańcy woj. łódzki.ego nie 
l'la.pom.nieli również o wspólnym 
grobie poległych w bitwie pod 
GlO'lvnem żolnierzy ArmLi Ludo
wej, na którym zl:ożono kwiaty, 

Anglia przekazała 
ostatnią swą bazą 
na Ce.j8on!e 

LONDYN (PAP). - Jak dono
Si z Colombo agencja Reutera, 
w piątek odbyła się oficjalna 
uroczystość przekazania Cejlono 
wi ostatniej brytyjskiej bazy na 
Cejlonie w Agftunayaka. Wiel
ka Brytania zastrzegła sobie je
dnak prawo utrzymywania jesz
cze prze.z t•rzy lata w te.i baz.ie 
lotniczej pe.monelu wojskowei;io, 
~óry zajmiJ! się zlikwidowaniem 
'd!zy, 



Min. MARIAN RYBICKI 

POZNAN 

„. 
rozwo1 
pasażerskiego 

o aktualnych problemach 
wymiaru sprawiedliwości 
(Dokończenie ze str. 1) I .9trony opimii publicznej, o tyle 

dziś sytuacja je.st całkowicie od
nych i do Sądu Najwy'isZiego, mienna. Sędzia, zwalC7.ając bo
który p<:>siada ustawowe upraw- łączki życia epole.cznego, wy<la
n ienie do udzielania sądom wy- jąo stu-owy W}'lt'Ok na złodzieja 
tycznych w dziedzinie orzeczni- mienia SIPO'lecrz.nego, sprzedajne
ci.wa. Z uprawnienia t.ego Sąd go urzę.din,ika, czy chuliga:na, s1a
Najwyż.sz.y skorzystał ostatnio, je się wyrazicielem poglądów 
wydając obszerne wytyczne w wszystkich uczciwych ludzi pra
E-t>rawie prawidłowego orzekania cy, działa zgodnie z ich poct.u
kar przez sądy. ciem prawnym i moralnym, ma 

o uwolnienie całego apail'atu wła 
dzy od ludzi skorumpowanych 

I bm. w salach muzeum instru 
mentów muzycznych w Pozna
niu rozpoczął się pierwszy w 
PolS1Ce Międzynarodowy Kon
kurs Lutniczy. 

MOSKWA (PAP)." - Do 1960 r . , !oty pa.sażerskie z siJnikam.i od4 

na radzieckich liniach lotniczych rzutowymi i turbLnowo-śmiglo
będą wyłącznie kursować ~o- wymi - oświ.adczyl w wyw;a

d.z;ie dla agenc.it TASS szef g~ow 
neg0 zarządu lotnictwa pasazeT
skiego przy Radzie Ministrów 
ZSRR, marszale:k lotnictwa Pa
weł Żigari.ew. 

Pod..'<tawowe 7lnaczenie dla spra za sobą silne poparcie opi.nii pu
v.·y o:-z-ecznictwa sądów ma wł.a- blicznej. Swiadom.ość toej rady
ściwa po.st.awa sędziego, jego o- kalnej zmiany, jaka zaszła w o
pa rcie o spolecmństwo, jego oso- kre.<;ie od października 1956 r. w 
b!ste Mangażowanie się w wal· sytuacji sądów, powinna &tale 
oe z przmępc:wfoią. przyświecać sędziom. 

O ile dawniej WYtOki sądów, Niezwykle do.n.i<JIS.łe mac.zenie 
f."'hCu<!gólnie w niektórych i;.pra- dla pracy wymiaru sprawiedliwo 
\\·ach politycznych, nie zawsze ści posiada, podjęty przez nas.zą 
mogły spotkać się z uznaniem ze partię, wielki wysiłek w walce 

i demora!Lzowa.nych. 
Uchwały X Plenum stanowią. 

1>grnmną. pomoc również dla są.
dmvnictwa w walce z przestęp
cwścią. g-0sp<>darcizą.. Nadają. 0<ne 
Lej walce nowy, szerszy charak
ter. :.Awarzają przede wszystkim 
realne warunki do tego, aby 
walka ta byla skuteczna. Uchwa 
ty X Plenum KC pozwalają roz 
winąć szeroką ofensywę, w opar
ciu 0 ulrowe &ily społeczeństwa, 
przeciwko nieuczciwości, demo
ralizacji i korupcji - tym pla
gom, które plenią się w naszym 
żyd u. 

07..iś organy V1rymiaru sprawie
dli.wości mogj\ znacznie skutem:
niej sięgać do źródeł zla', nieza.
leinie od teg-o, gd-de i jak W)'SO-
ko się one zagnieździło. 

Na konkurs nade.s:lano 127 in
strumentów, wykO'Ilanych przez 
artystów - lutników z 17 kra
jów. Najwięcej skrzypiec nade
sJali lutnicy Bele:ii, Czecho.słowa 
ej i, W!och, ZSRR i Polski, 

KUTNO 

PGR 
zakończyły 
wykopki ziemniaków 

WARSZAWA (PAP). - Pań
stwowe goopodar.stwa rolne za-

Fabrykę siewników „Kraj" w kończyły już wykopki ziemnia
Kutnie opuściła pierwsza partia ków. W województwach kiele
wypro<lukowanych ostatnio ckim, lubelskim, warszaws."-im i 
ulep.szonych siewników zbożo- łódzkim zebrano również z pól 
wych. Są to dwumetrowe siew· buraJ{i culffowe. Na ukończeniu 
n;ki konne, z koleczkowym sy- znajduje się takż;e sprzęt ok<J•pcr 
stemem wysiewu, wych past·ewnych. 

W przyszłym roku fabryka w 
Kutnie wyprodukuje. ponad 
2 tys. takich siewników, 

Wyprawa japońska na Antarktydę 
Do bezpowrotnej przeszłości WARSZAW A 

Tak więc, j~enne prace w 
PGR ukończo'Ile zostaną w tym 
roiku o wieJ.e szybciej, niż to 
miało miej.s.ce w latach ubie
głych. • 

.................. ,,,i,;v''i 
·należy, nie tak dawny przecież, w czasie kontroli łowiska w 
o~rł'.s imm~itetów i ograniczeń nadleśnictwie Starzyna w okoll
oftcJalnych l faktycznych w 8~ cach Białowieży, strażnicy ło
sunku do czl:Ol!lkow p~ezydto':"'. wieccy natknęli się ostatnio na 
rad na<rodowych, c:z.y ms.tanCJ• lsta.do wilków 
partyjnych. Mandat i legityma- ' 
cja party~mi. nie może juź być Po blisko godzinnej obławie I 

A I bert Camus 

. / 

„. 

Lodolamur.w Ja
pońskiego ra
townictwa mor
skiego „Soya" 
opuścił njedaw
no port w To
kio(), m:lają.c się 
na Antarktydę. 
„Soya." wie-zie 
50-osooową. eki
pę naukową. z 
dr Takeshi Na.
gi;ta z uniwer
sytetu toldj
skieg<> ' ~- czele. 
.!'-est to już dru
ga podróż tego 
statku na. An
tarktydę. 
Na 7Xl,jęciu: po
żegnanie Iod-0ła. 
macza w porcie 
tokijskim. 

prz~ :'11:kogo wykorzystywana myśliwym udało się odstrzelić 
dla JaJcieJkolwlek osłony przed 9 wilków. Uczestników udanej 
odp~n~ied-dalnośclą, a wręcz od- wyprawy na.grodrono premiami 
wrotrue, stwarza d-oda.tkową o- pieniężnymi 
kolfozność obclążaj11,cą, wynikają. ' 
cą. z faktu nadużycia zaufania • ~ • 
partii. PraktyC?.ne wyniki są już 
widoC'Zile. Wystarczy wspomnieć 
o koosekwencjach, wyciągnię
tych przez instancje partyjne w 
stoounku do nieucz.ciwych c:zl:on 
ków partii, zajmujących kierow
n.iC7.e stan()<WilSka w prezydiach 
rad narodowych. 

- Czy problem chuligaństwa 
jest dziś przll2 Ministerstwo Spra 
wiedliwości i są.dy traktowany 
drugoplanowo? 

- Dobrze, że o to pytacie. 
Przypuszc:z.enie, że sprawy o po
dłożu chuli.gańskim stiraci!y już 
u nas na ootrości, nie znajduje 

„Dom Książki" przystępuje do 
sprzedaży - z 45 procentową 
zniżką cen specjalnie do
branyc-h tematycznie komplętów 
książek pn. „biblioteczka k\sią
żek radzieckich". 

Komplety te, które sprzedawa 
ne będą - w okresie od 7 li
istooada 1957 r. do 23 lutego 
1958 r. za pośrednictwem kół 
TPP-R i kolporterów zakłado
wych, obejmą 6 dZialów tema
tycznych z zakresu li:teratury 
pięknej, 

F c w praktyee potwierdzenia. 
ot, - AF Wprawdzie więoej siię ostatnio 

pil'Sire i mówi o prZJe\Sltęps.twach 
gospoda:rczycli, ale wokandy są-
dowe wyraźnie przypominają o 

·nelee;acja radzieclia 
istnieniu ogrom:nej licz.by spraw 
chuli.gańskich. Np. zajścia w 
Warszawie w początkach paź
dziernika br. po.ka:reły w całej 
roroiąglości, że eLementy chuli
gańskie gotowe są korzys;t.ać z 
każdej okazji oelem s.zeri.enia 

Kaliscy harcerze 
wystawili wartę honorow 

przy grobie ojca swego radzieckiego kole'gi 
zwiedziła wczoraj nasze miasto 

(Dokończenie ze str. 1) 
autami na zwiedzanie na-s.zego 
miasta. 

w Lóoolcich Zakladach Włó
kien Szt!UlZlllyoh oprowadzolllo 
czlO'Ilków delegacji po !abryoe. 
Rozmawiali oni z robotnik.arni, 
żywo i1!1.tere1SUjąc się wsz.yst
Jtim. 

M. I. Gubelman pod.szecU do 
robotnika oddziału suszarni 
Władysława Kowałski.ego i 
przypiął mu =aozek z podobi
zną LenLna. Pomimo, że jeden · 
z nich mówil po rosyjsiku, a 
drugi J-O polsk'U rozumieli się 
doskOl!lale i na pożegnanie WY 
mieniają·o uścisk dłoni. życzyli 
sobie nawzajem 100 lait. 
Również i inni ozlookOWlie 

delegacji wręczali robotinLkom 
pamiątkowe znao'.llki. Goście 
spotkali się z bairdzo milym 
przyjęciem ze strony zalogl. 

Zobaczyli oni również lód.z-

Prototypy 
U 

,, 
nowego „ rsusa 

zdają egzamin 

ką hałę sportow11., l,ctóra nota anarchiii i dezorganizacji w na
be!lle bardzo im się podoba.la. szym życ:ill!. 
Następnie w Pa1rku POll1ia- :Pod wplywem doświadcz.eń o

tow.sfoiego członkowie delega- sta.tniego okre..<>u - ws.kazują
cji KPZR złożyli przed Pom- cych na po~rzebę zaostrzenia, a 
nikiem Wdizięe21ności ogromne nawet usztywnienia sa!llkcji kar
buk.i.ety czerwonych kwiatów i nyoh oraz przy&pieszenia trybu 
zatrzymali się na dłuższy w..as pootępowamia sądowego w stooun 
przy grobach żołnierzy rad?.i.ec ku do chuliganów - Minister
kich. Bardzo wzr~~jący byl stwo Sprawiedliwości podjęło na 
moment, gdy dzieci ze szl~ó. nowo praoe nad projektem usta
pod~l:awowych V: o_becnosci wy o ściganiu przestępstw o clia
goś<.<1 zapalaJy śWteCZlkL na g~o rakterze chuligańskim. Będtiemy 
bach. poległych za wyzwoleme chcieli w najbliższych <liniach raz 
Lodzi. · d si t ć . N zaikoń . 'ecizil . .ieszcze prze y m owa tę spra-

. .a ~en1e wyci . u wę w omi.rciu o nowy projekt u-
w1oe.przewo::1!1I.0Zący :t:rezydn.um stawy n.a specjalnym posiedrz:e
RN m . . LodzL Kop1ewicz. po.k,a- niu siejolowych komisji-Wymna 
zal czloinkom ?elegacJi nowe ru Spra:wiedliwości i Spraw We-
budowruotwo ID.leszikaruowe n.a wnęt.rzmych pośw ' ęoon . , 
Bałutach. . . • 1 ym wa~oe 
Następnie delegacja KPZR z chuHganstwem, 

udała się do Nieborowa. Po 
:;iwiedzieniu nieborow&k:i.ego mu
zet® goście r.]'::lzieccy spotkali 
się z profesorami: Infeldem, 
K'tlIIl.anieokim i Zająozkow&kim. 

(jg) 

j '1 

Kula wyjęła 
z serca 

KALISZ {PAP). - W ostatnim Wiatkina, poległego w walkach 
numerze harcenskiego tygodnika o oswobodzenie Kali.sza w roku 
ilustrowanego „Na przełaj" uka- 1945. Na ten li&t: ~rea,gowaly 
zal się list 8-klalSisty - piO'Ilie- od razu dwie kaliskie drużyny 
ra radzieckiego Germana harcerskie. 
Wiat.kina, który zwrócił się z Drużyna nr 12 im. Tadeusza 
proś·bą <lo kaliskich harcerzy o Kościuszki w Kaliszu poinfor
odnalezienie grobu jego ojca - mowala radzieckiego kolegę 15-
lejtenaillta J:>ietra Germanowicza letniego Germ.ana Wiatkina, że 

Apel Biura 
Swiałowej Rady Pokoju 

grób jego ojca - Piotra, znaj
duje się .na cmentarzu żołnierzy 
radzieckicli w Kaliszu· i jest 
utrzymany w należytym porz<id
ku oraz wysłała fotografię gro· 
bu i :fragmentów cmentarza. 

Harcerska drużyna wywiadow 
SZTOKHOLM (PAP) ...... Biu- cza nr 8 z Kalisza w liście swym 

ro Swiatowej Rady Pokoju opu- zapewniła kolegę, radzieckiego 
blikowało apel w sprawie zorga piO'Iliera, że będzie zawsze opie
nizowania półmiesięcznej kam- kowala się grobem jego ojca. W 
panii na rzecz zaprzestania dniu Swięta Zmarłych drużyna. 
doświadczeń z brO'Ilią atom.ową. wystawiła wartę h0'11orową przy 

Biuro Swlatowej Rady Pok~ tym grobie. 
ju wzywa wszystkie krajowe Warto doda<!, :!:e kaliscy harce
komitety obrońców pokoju do rze zaprosili pioniera Germana 
zorganizowania w okresie od 10 Wiatkina, aby odwiedził ooobiś
do 25 listopada br„ jak najszer- cie grób swego 0 jca i przy okazji 
szej kampanii na rzecz rue- by! uczestni~iem obozu harcer
zwlocznego zaprzestania doświad .<;kiego, który odbędtie się w 
czeń z brO'Ilią ją<l.rową. okolicach Kali.sza w sierpniu 

1958 roku. 

Rozbudowui.emy 
kopalnie 
fosforytów 

LUBLIN (PAP). - Po zakoń
czeniu planowanych inwestycji 
w kQ?alniach fosforytów „Anno
pol" w woj. lubelsikim roczne 
wyd.obycie osiągnie 250 tys. ton, 
pokrywając w okolo trzech 
czwartych za:potrzebowanie na 

I fosforyty krajowe. Będzie to 
niemal 8-krotny wzroot produk
cji, gdyż jeszcze w roku ubieg
łym roczne wydobycie obu ko

W końC'\l roku u'biegłego dlu
gość linii powietrznych ZSRR 
wynwila prawie 347.000 km -
ponad 2 razy wic;oej niż w 1940 
rokJJ. kiedy to ZSRR wysunął się 
na l'ferwsze m iejsce na świecie 
pc<l względem długości lini~ po
wiet.rznych. Radzieckie samoloty 
p.asoażcrskie lądują obecnie na. 
lot.ni1>kach 16 krajów świata. 

W najbliższych miesiącach -
powiedział marszalek Żi.gariew -
do eksploatacji na liniach po
wietrznych wlącrone ZO\S.taną n~ 
we pas:iżers.kie s.amoloty odrzu
towe i turbinowo-śmiglowe. Są. 
to <'•amoloty konstrukcji Iliu.szina. 
na 75-103 miej.sic, Antonowa _. 
na 84 miejsca i Tupolewa - na 
100 i 170 miejsc. 

Amba.said.or s7lWedzki w Pa.
ryżu Ra.gnani Kumlin skła
da gratulacje Ir.ureatowi na.
grody Nobla 1957 r. - fra.n
cmskiemu literatowi Alberto 
wi Camus, po prawej i jego 

żonie. 

FOT~ CM 

Para 
lewych butów 
za„, 10 zł 

KATOWICE (PAP). Przy 
wsipóludizdale Wojew&!OOej Ko
mtlsji Oen. w Katowicach, doko
nano ooitatnio na Sląsku przece
ny „z.depa.rowanego" obuwia. -
lewych lub prawych butów o 
wartości pól milion.a zl. 

Obuwie, l~tóre normalnie ko
sztuje od 400 do 500 z!, za. parą 
prZ€C€1lli.ono na 5 do 10 zł za pa
rę. Są to buty o różnych nume
rach, a także oba na lewe lub 
t.eż na prawe nogi. 

Straty Vl')'n.iikle z pneoeny SI\, 
jak widać, pokaźne. Za to kosz
towne brakoróbsitwo odpowiada. 
ją w pi(>rwszym rzędzie praoow
nicy kOl!ltroli technicznej fabryk 
produkujących obuwie. Nie bea: 
win.y w tym wypadku są rów
nież kierownicy &klepów obuw
niczych, którzy po stwierd~niu 
braku nie ~ują w fabryce 
lub u swoich zaopat!'7Jelliowc6w. 
Wre.'li?..ci.e win~ ponoszą nieuC7.ci
wi klienci. Pod pretekstem przy 
miiarki butów pl'Zy większym tło 
ku w sklepie klienci tacy ulatnia 
.ią się z towarem, zabierając je
d~ but. W ten sposób gromadzą 
się potem tylko lewe lub też 
tylko prawe buty - których, 
rz€cz jasna, nikt nie kupuje. 

WARSZAWA (PAIP). - Przed 
kilku dniami prototyp 25-konne
"O cią~ika skonstruowanego w 
ZakLadach Moohanicznych „Ur
.s.us", przeszedł w Instytude Me 
chanizacji i Elektryfikacji Rol
nictwa w Kl.udzienku pod War
szawą szereg prób. M. in. prze-
prowadzono próby sprawności 
i .sily tego ciągnika na różnych 
gruntach - ściernisku, bet<l'Ilde, 
ziemi ornej itp. Z w1>.z.ystk.kh 
tych doświadcze!l ciągnik WJ
sze-dl „obmnną ręką". W cza~ie 
bad.ań kol!ls.truk\orzy zauważyli 
co prawda kilka usterek, le·cz by 
lv one wynik[€,m nie z.I-ej kon
strukcji. ~ po prll!St U nie,;.,,Jaścl
wego \'1ykonan :a niektórych czę
śd. Ust~rki te zoo\aly na miej
scu u.~.uniqle. 

Zniesienie 
systemu kartkowego 

Albanii pn lt1 wynosiło tyllro okolo 30 tys. W 
tO'Il. 

Na dobrą ocenę „7..arabia" rów 
nież drugi egz..."'!Ilp1arz t1:go trak
tora, pracujący n.a Mazu.rach. 

Próbom podda.ne zos.taly też 

dwa pro0<totypy innego 8-koonego, 10 letni chfop02yk fiński Yr.11.i Hetkkinen w czasie zabawy z 16-Jetnim kolegą. został przez 
jednoosiowego ciągnika .s.kon-1 niego p-0skzeloc11y. Zroz.paczony ojciec .&p.rzedał trzy krowy i pól swego gospodarstwa, by 
$lruowan.ego w Zakładach Mecha zdobyć pieniądze 11a. ra!-0wanic dziecka. Dwle ope1·acje przeP·r<twadzone w kraju nie p<r 
nic.znych „Ursuoi". Równi-aż z pra wiodly się. Heikkinen P·OJecbal z synkiem d<> Szwecji, do słynnego p.rot. Crafoord.a, który do-
ey tych ciągników komstrukto.rzy pie10.0 pn•tlcza.s drugiej operacji usuną,! kule " serca chlO\lc&. 
15ą zadowoleni. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~--~--------.... ~~--------
2 DZIENNIK ŁODZKI nr 261 (3407ł , 

Poza modernizacją kopalń prze 'TIRANA (PAP). - Rada Mi-
prowadza się tu poważne roboty nistrów Ludowej Repub!Jd 
inwestycyjne. 
Niezależnie od tych inwestycji Albanii i KC Albańskiej Partii 

w Jasicac:h, woj. kięleckie, bu- Pracy podjęły uohwalę w spra· 
dowana jest centralna pl'zemia- wie całkowitego zniesienia syste 
łownia o rocznej z.dolnooci pro- mu k k 
dukcyjnej okolo 75 tys. tO'Il. Wy- art owego na artykuły 
dobyty i oczysizczO'Ily fo.sforyt bę żywnoś . we. Uchwała wchodzi 
dz.ie ona p!'Zemielać na mączkę w żyoie z dniem 1 lilS'topadac 
fosiforytową - wysoko wartoś- Warto dodać że system kartko-
dowy nawóz na gleby kwaśne. ' 

Uruchomienie tego zakładu wy na. ar.tykuly przemysłowe w 
przewidziane je.st w Ii QOlowie j stal zme.s10!Ily na początku 1-
1958 r. • . roku. , 
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W przemyśle włókienniczym.„ Szwedzki dar dla PCK 

f Nasz specjalny wysłannik rozmawia z wiceministrem Wł. Kakietkiem 
W si:irawach interesujących zatrudnienia i sama prasa -

wsz_Ystkich włóroniarzy w Lo- ulegali wraiemu, że w Pol.5<'e 
dZi 1 w całym kraju, zresztą - jf'.St bezrobocie i że na gwałt 
cle~WY<;h i dla tych ws.zyst- trzeba szeroko rozwinąć cha
ki~ .' .ktorych praca czy dzie11 !upnictwo, spółdzielczość pra
dzisi.eJszy w iak[ś sposób spla- cy, czy rzernio1S!o... Kierunek 
ta. się z l>r:zemyslem włókien- na rozwój tego rodzaju inicja-
niczym, ro~awia1iśmy w tych tyw jest zupełnie zdrowy, ale 
dniach z Wiceministrem prze- w praktyce - w takiej Lodzi 
mys~u l~kkieg<> Władysławem np. przy pomocy rozwijająoej 
Kl!-kielkiem. Omówiliśmy dwie się prywatnej inicjat}wy rze
naiwazniejs.Ze obecnie sprawy: miosła i chałupnictwa, odebra
i;prawy zatrudn.ienia i fundu- liśmy przemysłowi państwowe 
szu zakładowego. mu wielu fachowców. Odeszli 

z fabryk przyciągn.ięci obietni-
ltR.A.K 5.000 LUDZI cami lep.s.zych zarobków. 

byłoby więc koruecwe usto
sunkować się do nieb central
nie? 

pracują go sobie w tym roku. 
wynosi 10,3 proc„ zaś dla 
wszystkich zakladów wyniesie 
ta śred.l"'· ok. 7.2 proc. 

Z BODZCAMI NIENAJLE.. ~EJ 

- Jak w tej chwili mfoiister-
stwo ocenia sytuację w dzied'Zi A TERAZ JEST TAKI 
n.le ~atrudnienia w przemyśhi PARADOKS 
włókienniczym? 'l'a inicjatywa prywatna, r1.e 

- Taka potrzeba istnieje, ale 
w Łodzi paradok\S ten iest 
szcz2gólnie szkodliwy gospo
darczo. Trzeba by więc zaape
lować do czynników odpowie
dzialnych 7..a zatrudnienie w 
Lo•dzi, a w tym do Rady Na;ro
dowej, by na spra.,.wę rozwoju 
różnych inicja,tyw produkcyj
nych soojrzaly n.ie tylko z pun 
ktu widzenia ich interesów ale 
i od strony potrzeb i sytuacji 
przemysłu, który już istnieje i 
którego WYniki produkcyjne 

.nie oowi:n.ny być oboiętne dla 
wład.zy terenowej. Tym bar
dziej, że od tego, jak ten pań
stwovory przemysł wykonuje 
swe zadania, w tym roku po 
raz pierwszy zależy uzyskanie . 
tzw. 13 pa...n.sji. A w tej dzie
dz.inie już dziś należy powie
dzieć 

- Ale 11prawa gospodarności 
w pnedsiębiorstwie. to znów 
problem bodźców osobistego 
zainteresowania pracownika. 
tym, .ia.'.. fabryka. pracuje. A z 
tymi bndźcami nie jest jesz~ze 
u uas najlepiej, dlate!?<> i oso
bistego 1.a.interesowa.ola. pn:e
.focia się tym. co się dzieje w 
fabryce - spotykamy jeszcze 
niewiele. 

- Dlatego włafoie wszystkie 
tezy Rady Ekonomicznej i po
czvnan ia rządowe w j akiś soo 
sób zahaczają o sprawę bodź
ców. A w referacie towarzysz.a 
Gorr>ulki wyraźnie została po
stawiona tak ważna zachęta 
o.mbista każdego pracu i ąc.ego, 
jaką iest posiadanie własnel!o 
mieszkania. Należy sie spodzie 
wać. że w coraz większym Ftoo 
i1'u załogi fabryczne w dobrej 
prac:v swe.i fa.bryki beda wi
działv i własne. materialne ko 
rzyści. W naszvm minister
stwie pracę nad stworzeniem 
owej zachety rozpoczęliśmy już 
teraz. w oparciu o kwoty. wy
l!OSPCJda,rowane w roku bieża
oym, 

S?:wedzki Czerwony Krzyż przyslał w darze dla. Pol&kicgo 
Czerwonego Krzyża 10 kompie tnie wyposażonych samocho
dów sanitarnych - pro•dukcji za.kładów „Volksvagen" w 
NRF. Na rojęciu: sanitarki na wagonach kolej<>wycb. 

_ - Syt.uacja jest niedobra. mioslo i chałupnictwo n.ie m.;r 
-; .samei Lodzi, a Łódź prze- gą zła.pać głębszego oddechu 
ciez to ?5 Proc. całego przemy z braku ... surowców, nasz prze 
„1u Wlokien;niczego w k.raju my.sł zaś walczy z wielkimi 
brak.uje okolo !'i.OOO i-o-'. . trudnoścdami produkcyjnymi z 
b<>tn'.ków i pracowników. 't braku.„ fachowców. 
drus:i~j strony odd2lialy za- Rozumiem szeroki kurs na 
trucl.nJcnia notują paradolmal- mzwo.i wspomn.ianych form 
ne 3łłwisko... braku pracy. produkcji spóldzielczo-pcywat
Nt<> .są to jednak w większości nej w małych miastach, osie-
Judzie, których od razu można dlach zabitych deskami, zaco-
bV !>Os.taWić przy ma.s.zynie. fanych gospoda.rew, ale n.ie w 

KILKA SLOW PRA WDY.„ 

- Na czym ta prawda w o
cenie ministerstwa polega? 

CAF - fot. Wola11ski 

Co ludzie myślą 
o wciskach amerykańskich 
Instytut badan.ia opinii pu

blicznej „International" Re
search Asoociates" rozpisał w 
różnych krajach ankietę na te
mat: „Czy popieracie stacjpno
wanie wojsk amerykańskiCh w 
waszych krajach, czy też n.ie?" 

W Niemczech, w Anglii i w 
Holan.:±i większość zapytanych 
popiera stacjonowanie wojsk 
amerykańskich. 

We Włoszech opinia jest po 
dzielona na trzy odłamy - 33 
proc. wypowiada się za, 33 
proc. - przeciwko stacjono-

- Ale Przecież i minister• dużvch ośrodkach )'rzemysło
~two .i centralne zarządy tyle wych, gdzie pracy jest pod do-
11wag1 całymi latami poświęca Gtatkiem i gdzie ka.żde prze1Su
b' SZk{)leniu kad,r dla przemy- nięcie większej ilości wykwali 
61? Włókienniczego. ·Co z ty- fikowanych robotn:ików i .pra
JJl1 faP.bowcami? CICJIWJ1ików musi się odbić ujem 

- ~by odpowie<lzie~ na to nie na .:ykonaniu podstawo
pytan1e, tn..eba sięgnąć do nie- wych za.dań gospodarczych. 
dawnego okresu. w którym - Sąd?:ić należy, :i:e paradok 
WS:ZYsey - ministerstwa. rady 11-· o których mówimy, wystę• 
naroaowe w teren.ie oddziały pują w całym kraju, czy nie 
-----..:._____:~~·~~~~~~~~~~~~~~~~~~-

Makulatura uratowała 
6!5 tys. ha lasu 

W ciągu ostatnlch d.Zli.esiędu 
lat W całym kraju zehrano 850 
tY§ .. ton makulatury. Liczba ta 
mfb1era wymowy, jeśli uprzy
tomnimy 5.obie, że aby .otrzy-
111<lć taką ilość panieru, trzeba 
by Wyciąć 20-30-letni las na 
PI'?.e.strzeni 65 tys. ha. 

Centralny Zarząd Przemysło 
.___wy~h 8urowców Wtórnych w 

z.,o.azi twierdzi jednak, ż.e wy
ników zbiórki w tym okresie 
nie można nazwać zadowalają 
cvmi, gdyż zupełnie realny 
plan przewidywał zebranie 1 
miliona ton makulatury. Przy
czyną tych niezadowalających 
efektów jest niedoota;teczne za 
interesowainie się problemem 
ze strony CRZ1Z, komitetów 
blokowych, dozorców domo
wych oraz całkowite n.iedoC€
ni.anie zagadnienia przez rady 
narodowe. 

zbiórki makulatury i szkła, za
i:nteresowała IS!ię - jak już iin
formowaliśmy - Główna Kwa 
tera Związku Haccers:twa Pol
s,kiego, inicjując wśród harce
rzy wesipół z Cen.f.ralnym Za
rządem Przemysłowych Su
rowców Wtórnych. konkurs 
pod hasJem „Z odpadków -
namioty", 

~ Przede wszystkim - kwe 
stia zrozumienia. co to jest 13 
pensja. Nie wiadomo dlaczego, 
ale przeciętny pracownik czy 
robotnik uważa, że 13 pensia 
j€st jakimś automa.tvc7.nym do 
datkiem pieniężnym do te._go, 
co przez cały rok ot.rzvmyWal. 
A t>rzecież ta „trzynastka" nie 
działa. auwma.tyczn.ie. Jut te
ra·z należalobv wyiaśnić. komu 
trzeba, 7-e 13 pensja jest cześ
cią funduszu zakladowee:o, kt6 
rv fabryka otrzymuie <ilbo nie 
otrzymuie. bo zależy to jedy
nie od tee:', jak w ciągu rok 
fabrvk.a t>rarowala. jak uks?:tał 
towaly i;ię 1'.>0<lstawv. do otrzy 
ll}ania funduszu zakladowee:o. 

- A :iakiP są szanse łódz· 
kirli fabryk? 

W Lodzi wielf' fabrvk stoi. 
przed lmniec?:nością ma.ksvm.al 
1\111!"0 poprawienia swych wyni 
ków nrodukcv.inych po to. bv 
do końca grudni.a br. zapewn;ć 
i::obie m,iwyts.zv fun<lusz zakl;i 
dovorv, a ro za tym i<l:r.i<> i ow'l 
czP.ść wypłacan;i gotówka. W 
ca lvm prz.errwśle wvgł<tda to 
fak: śrećlni,~ ·fundu.szu <lo po
działu wśród tabryk, które wY 

....._ .Tak należy to rozumieć? 

...... Przewiduie się. że około 
10 milionów zl. czyli 2 proc. 
funduszów zakla.dowych, bę-\ 
·'":ie można prreznaczyć na bu 
downictwo rrtieszkaniowe dl:ł 
pracownik6w najbardziej po
•~7..ebu.iących zmiany warun
ków mieszkaniowych. Rady ro 
h°'fnjcze powinny rozważYP 
różne formy i moż!iwo~ci p-.->
mocv np. zorg·anizowania spól
dzielnf mieszkaniowych. któr·e. 
O!l'ierając się na wkład.ach 
czlonkow.c:kich (powiedzmy Jon 
- 150 zł m!€6ięcznie) i na wla 
s.ne.i t>rodukc.ii fanfoh moteria 
łów bn<lowlanych mogłyby w 
ten spooóh stworzyć swym za
ł0~om fP.a.lne persnektywy Zil4l 
IJvr.i.a własneim mieS?:ka.nia. To 
bvłby poDzątek zdrowego ru
chu w fabrykach. 

We Francji 45 proc. uczestn:I 
ków ankiety wypowiedziało się 
przeciwko stacjonowaniu wojsk 
amerykańskich, 22 proc. popar 
ło je, a 33 proc. n.ie zajęło ża
dnego stanowiska. 

W Belgii 52 proc. ucze.stn.i
ków wypowiedziało się prze
ciwko stacjonowaniu wojsk 
a,merykań&kich. 

w Polsce 
W obecnej chwili na terenie 

Polski żyje 116 żubrów (98 w 
rezerwatach oraz 8 w ZOO): W 
roku obecnym przychówek 
wynosi 16 sztuk, a spodziewa
.ne je.st jeszcze urodzenie dal
szych 5. 
Mieszańce tzw. bastardy 

(krzyżówka żubra z bizonem) 
.zostały oddane do ZOO. 

wani u, a 34 proc. W5trzym.alo 
się od głosu . 

Natomiast w Ja.pon.ii 60 proc4 
ucze1Stników ankiety zdecydo
wanie protestuje przeciwko 
stacjonowaniu wojsk amery
kański.eh w ich kraju, a tylko 
18 proc. wypowiada się w tej 
sprawie przychylnie, 

najwięcej 
Największy o.środek hodowli 

żubra znajduje się w Parku 
Narodowym w Białowieży, 
gdzie w chwili obecnej pn:e
bywa 47 sztuk. W rezerwacie 

. w Pszczynie jest 14, w Niepo
łomicach k. Krakow.i. - 16, w 
Puszczy Boreckiej na Mazu
rach - 7 i w Smardzewl~fł.ch 
k. Tomaszowa Maz. - 14 sztUR • 
są to żubry tzw. czystej krwi. 

Także szkoly stają się coraz 
gorszym dootarczyc.ielem maku 
latury. Mimo wielu akcji po
dejmowanych przez różnorod
ne ·instytucje i organizacje 
dzialające wśród mloozieży 
SZlkolnej - mimo kampanti 
prasowych, a także U~znych 
na.gród dla przodujących zbie
raczy, zaintere1Sowal!l_ie zbiórką 
z roku na rok raczej maleje. 

Konieczne jest - sz;czególn.ie 
w obecnym ok.resie braku su
rowców i dewiz - należyte 
przej~e się sprawą zaktywi
zowania społeczeństwa w zbie 
ra.n.i.u makulatury. 

Sprawą zbiórki surowców 
wtórnych, a przede wszy.stkim 

Naiwni kupuią . . " 
„z1em1ę 

na Książycu 
Ra.dziecik! sztuczny satelita 

l>rz.yczynil się także do roi.wo
ju handlu na świecie. W Breś
cia, we Wloo.zech, pewien wla 
Ś<lic.iel skleipu z konfekcją mę 
s-ką sprzedał okołicznym chło
Pom cały swój zapas ubrań. 
D~ło mu się to dzięki za,pew 
?t!.aniu klientów, że ubralllia te 
zrobione są ze specjalnego 
ntatenalu, odpornego na rze
k~mo sz!mdliwe działainJe pro
lllieni s.ztu=ego satelity. Po
niewa.ż . ubr~ia były w rzeczy 
~istosC'J. w bardro kiepskim ga 
llnku, należy przypuszczać, że 

gdyby nie Sputnik, nigdy nie 
:iina~aZ!yby nabywców. Zr!· Toki~ pewien pośrednik 

. i il r.1aJ'lt~ s~jąc na
K:1:1'.111 ludziom „ziemię" na 
już ęz~·- P?<fó~o sprzedał 
w· <>"""-'.1r rownaiący się po-I 
~ ~ Francji i za.powiada 

:na tYin nie „ •. ~,~ ' ,,..ZE!&tad, ~·"""za po-

l al<> 1914 rolm s>pędził Lenin w 
Poronfole. Wieczorem 7 siPmnia 
1914 r.o.ku Leni<n. ba.rdzo 7.dener
wowany, przyszedł d<> mi~ka-

jąc_vch nioon-0dal prrzy.~aciół .Jakuba Ha
n~cid~go .i St>:rgius'Za. Ba.gockie1m i o.po
WJedzial im, ze d'°niero co b:vła u nle-
70 rewi.z.ia. że żandann zabrał njP.które 
Je~o papierv i ka.zal mn stawić się na
zarntt-z o 6 rano na dworcu J><m~niń
skim. l!"dyi - .fa.k po•wiedział - ma rn"Z
kaz oonrowadzić go do starostwa w No
wym Targu. 

- Jak s~..tzicie, ares7Jtu.ią mnie jutro 
w Nowym Ta.rgu, czy tei nie?.„ 

Gdy naza.iutr-z, 8 sierpp;a,. LeniT1 sta• 
wił się w starcstwie w No'"1'm Tarl!ll. 
został are•ztf)wany i osadzony w ta.m
teJ.szym więzieniu. 
Aresztu.ląc Lenina wład?:e austriackie 

nie SoP·U•rI.?:iewa.Jv sie. że ma on t.11k licz
nych Jl,rzyjaciół wśród oolskich intelek
tualistów. często stojących z dala. od 
ruchu rooof'llicze1<"0, a nawet takich. z 
którymi na Jl()lu }l-Olif.ycznym i ideolo
gic?Jnym staczał niera?: zażarte boje . .Te
f!<> os-0<bisty llł'ok zjednywał mu wszę
dzie przy.iaciół, nawet wśród Judzi o zu
pełnie odmiennych pogla.daeh. 

('..dy za Leninem za.mkneły się wrota. 
wie-zienia nowotarskiego, do wład'1l au
striackich J>O-SYPały się lic?:ne listy z 
protest.ami od polskich d7)ialaczy . kultu
ralnych i społecznych: w listach tych 
d.aJWaJi oni wyra.z oburzenia ?: p-0wodu 
represji stosowanych wo·bec Lenina. 

„Po przyjei.dzie do Poronina . 
stwierdza były żandarm Ma.tyszc?:uk - nie 
miałem chwm wolnego cu.su. gdyż ca
ły dzień przyn<>SZOno telegram za tele
gramem". 

Nad Leninem zawisile poważne n.te
bezpfeczeństwo. Grmił mu doraźny są.d 
W<>.is·k<1-wy. Podczas woj.ny nie ba.da.n-0 
do-kład•nie spraw i sufowano na prawo 
i lewo wyrokami śmierci lub umiem
cuniem w obM:ic odos<>hnierua. 

Najbliżsi przyjaciele i ws.póltowarzy
szę Włodzimierza Ujic-za pode,imują kr,._ 
ki, aby g<> ratować. Zabiegają u wpływo
wych ludzi, pr-0.s?:ąc o interwenc.ię w ob
ronie Lenina. Haneckiemu uda.je sic o
tr:zymać przepustkę z Po!'on.ina do Kra
kowa. Tam J!tl'Zez d·wa dni biega po róż
nych unedach, na.!e11a. prosi. wykazu.ie 
bezsensowność oskuiania Lenin.a. o 
SZJPiegostwo. Z Krakowa nada.ie telP
gram do sta;rego &iałacza pa.rlamen,tu 
wiedeńskiego. Wiktora Adlera, gorąco 
prosząc go o interwencję. 

Ciężlde chwile przeżywa fona Lenina., 
Nadieida Krupska. Wysyła listy do róż
nych ludzi, P:r-OIS"ląc o pomoc w srpra.wie 
Djicm. 1f slerpnfa Krupska wysyła rów
nież list do Wilktora Adlera, w którym, 
w 1mię daiwnej Z!J,ajomości z Leninem, 

Rozmawiał Feliks Bąbo! 

prosi f wyTafa nacfaie.fę, ~e „Wy ł frn„ 
c?:e inni t'°•wa.rzysze :n1striaccy zrobir.ie 
wszystk-ct, c-0 jest w Wasze.i mocy. aby 
d~n.omóc w ?:Wolnfooh1 me>jcim męża". 

Drugi list o n·odo,bne.i treści. w .ie?:yku 
Jl-O,lskhn, wysyła Krupska w dn,ju 14 
siernnia d-ct posła Reichsta.gu ?: ramienia 
~ocja.Iilemokracji gaJiicyjsk.iet Hermana 
Dia.ma.mfa. 
Interweniował w s1>rawie Lenina rów

nież inny p-0seł d-0 parlamentu austriac
kiego, dr Zygmunt Marek, przewodni
czący Krakowsklel<'o Zwia.~ku Pomocy 
Rewoluc.ionistom, członek PPSO. Wy
sla.r on t.!llegram na posterunek Jl()roniń-
1<ki, w którym ?:apewn.iał, że w żadnym 
wypadku Lenin nJe może być podejru
ny o szpiegostwo na. rzecz Ros.ii. 

POLACY 
W obronie 

LENINA 
Znający Lenillla. z okresu paryskiego, 

sta.ry proletariatczyk, da" Kazimierz Dłu
ski, wówczas dyrektor wielkiego 1<a.na
torium w Zakopanem, na. wiadomość o 
zatrzymaniu Lenina. nie7iWłocznfo uda.I 
się do Nowego Ta,rgu, gdzie ra?:em z Ja
nem Kasp.ro·wic?:em interweniowali u 
starosty. Niezależnie od te.i interwencji 
Dluski wysyłał do różnych osobistości 
ł władz listy ora?: depes?:e, domagające 
się zw61nienia. Len.ina. 

Prócz Dłuskicge> i Kasprowicza, w 
€•Prawie Lenina. uan.gażowa.fo się jesz
cze kilku pisany p(}lskich, przebywa
jących w tym czasie w Za.kopa.nem. 

„Za męża p(l<ręczył... poeta Orka.n" -
wspomina. Krupska. Istotnie Orkan. wy
stosował wtedy list do komisarza po
wiatu. 

W sp.rawie Lenina. r<nlegl się równie! 
gł-Os Stefana Że1·omsl.iego. 
Żeroms·ki . głęb-Oke> przejął się a.res?:to

wanicm Lenina i od ra?:u wyst-0sował 
list do adw<>kata, dr Syropa, w N<>wYID 
Sączu (ll'd.zie sąd w-ctjenny badał spra
wę Lenina), apelując do niego nie tyl
ko jako do adwokata, ale p·rzede wmyst
kim ja.ko do c?:lowieka, aby zre>bił 
wszystko, oo w jego mocy, by wydo
stać Lenin.a z więzienia. 

Losy Len11Da jednak ro"Z\Sbrzy;gmąć się 
miały nie w Pc:onj.nie, Nowym Sączu 
czy Nowym Targu, na.wet nie w Kra-

kowle czy Lwowie, lecz w stolicy pań· 
stwa austriackiego - w Wiedniu. 

G<ly posłowie socjaldemokratyc?:ni do 
parlamentu austriackiego - Adler i Dia
mand - otrzymali telegra.my i listy od 
Haneckiego i Krupskiej, powiadamiają
ce ich o zatrzymaniu Lenina, udali się 
do prezesa. rady ministrów, hr Stiirgha. 

- Czy pan jest pewny. te Uljanow 
jest wrogiem rządu carskieg<>? - zapy
tał premier. 

- O tak - odP<>wiedziat Adler -
bard2iej nieprzejednanym wrogiem nii 
WaS?:a Ekscelencja.. 

W dniu 17 sierpnia. 1914 roku austriac
kie minfaterstwo spraw wewnętrznych 
wyslalo do Dyrekcji Polioji w Krakowie 
następujące pismo: 
„Członkowie parlamentu, dr Adler ł 

dr Diama.nd, ?:.iawili się tutaj i złoiyll 
na.s·tępujące oświadczenie: UI,hl,now jest 
zdecydowanym 1>rzeciwn.i.kiem caratu -
cale życie JJOświęcił walce przeciwko 
Rosji i jeżeHby się pojawil w Rosji, po
stąpiliby ?: nim z całą. surowością, a na.
wet całkiem możliwe, ie zostałby stra
oony. Cieszy się on europejskim rozgło
sem dzięki swojej walce przeciwko ro
syjskiemu caratowi. Dr Adler (Wiedeń, 
VI rejon ul. Bliimeld nr 1) i dr Dia
ma.ńd (Lwów, <>hecnie Wiedeń, XIX re
jon ul. Billrotb ll:1" 18) ręe?:ą. że Uljanow 
nie j~t szpiegiem. Mogą oni złożyć o 
nim wyczerpujące informacje i propo
nują swe us?ugi jako osoby informują
ce. Prace statystyczne (cyfry i sprawo
zdania) zna]e?:ione u U!ja.nowa dotyczą, 
według opinji wymienfonych. posłów, 
kwestii agrarnej, na!d którą pracował 
Uljanow. Odnosi się wrażenie, że dr 
Adler i dr Dia.ma.nd mówią. prawdę". 

W dniu 19 siel"tJ>llia z Wiednia do Kra
kowa i ~ Kra.kowa do Nowego Targu 
J)OSZły telegra.my: „Uljanow Władimir 
ist sofort zu antbaften" - „Ul.ianow 
Włod?:fanierz podlega. natychmfastowemu 
zwo.tnieniu". 

Naza.,iutrz, w dJnlu 20 sierpnia, Krup
ska i Lenin mogli już wysłać do Wied
nia na ręce Wikt«a Adlera rado1S11ą. de
peszę: 

„ $za.nowny '.llowarzyS'llU ! 
Dziękujemy Wam j dr Diamandowi za. 

Wa.s-zą życzliwą JM)moc I interwencję w 
tej sprawie. Mąż mó.i jest ,iui wolny; 
absurdalne niepormumienJe Z-OSta:io wy
jaśnione. Ral.ll j~C'Ze przyjmijcie wyra
zy mojej wdzięczności i ])07Al'l"<mrienla. 

(-) N. Uljanowa 

P. S. Ze swej strony ślę rówmeż ser
deczne podz!ękowanJ.a i J)ooxlrowienfa. 

' 
· (-) W:- Uljanow (Lenin)" 

(Ze 2lbioru: „Epizody i Ludzie" 
Szkice o Len.inie) 

Istnieją plany utworzenia 
w najblii..szyin cias:ie dwóch 
nowych rezerwatów, w Beski
dach i w Bieszczadach. 

W br. wysłano po parze żu
brów do NRD i Czechosłowa
cji, a w najbliższym czasie 
po dwie sztuki otrzyma od nas 
Jugosławia i Węgry. W zamian 
otrzymamy z poszczególnych 
krajów inne rzadkie zwierzę· 
ta, m. in. z Czechool:owacji 
przywędrują muflony, które 
zadomowią się w Sudetach w 
rejon.ie Dusznik, gdzie do 
chwili obecl!lej znajdują się nie 
Wielkie ilo.ści tych zwierząt 
żyjące w stanie dzikim. 

Przypuszczalnie już ' w roku 
przy15Z!ym Polska będzie mo
gła sprzedać kilka sztuk żu
brów bez si.kody dla swojej 
hodowli do Anglii i Stanów 
Zjednoczonych. Zaznaczyć na
leży, że Polska hodowla żu
brów jest największą na świe
cie. 

Czy ladies zasiądą 
w Izbie Lordów? 
Rząd brytyjski wysunął pro

pozycję zerwania z wielowieko
wą tradycją i dop·UBZCzenia do 
Izby Lordów kobiet J><)lsiadają
cych tytuł „lady". Rząd propo
nuje również, by godność cZ!on
ka Izby Lordów byla wylącznie 
dożywotnia, a nie dziedziczna. 
Bi;ytyjska Izba Wyższa składa 
się obecnie w przeważającej 
części z lordów, którzy dziedzi
cząc ten tytuł automatycznie 
wchodzą do Izby. 

Decyzję w obu siprawaoh rząd 
brytyjski uzależnia od zg(!dy 
partii politycznych, 

Pr of. T oeplif z 
wybrany ponownie 
przewodniczącym FIAF 

W A.ntibes zakończył obra• 
dy .XIII kongres Międzynarod<M 
wej Federacji Archiwów Filmo
wy<:th (FIAF). Przewodniczącym 
federacji wybrany został p<mow• 
nie polski historyk i teoretyk 
filmu prof. Jerzy Toeplitz. 
Funkcję tę pełllli prof. Toeplits 
nieprzerwanie już od 11 lat, 

W tegorocznym kongresie fe· 
deracji brali udział przedstawi~ _._. _______ , ______ ,,.. ___ ..: ___ ,, ___ ,_~~"'-~~-~~~~~~~""" ciele filmotek z 25 krajów. 
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Orkiestra 
drezdeńska 
w Łodzi 

Nagrody dla projektantów odzieży 
Modele sq modne, ale ... nieeleganckie 

Ministerstwo Kultury i S7ituki ufundowalo dwie na
grody dla plastyków, którzy będą mieli najlepsze osiąg
nięcia w ciągu roku w dziedzinie projektowania modeii 
dla przemysłu konfekcyjnego. Projektant, który na kol.ej
nych czterech pokazach kwartalnych zdobędzie najwyższą 
ilość punl1.tów, uzyska w roku przyszłym 11a.grodę ufun
dowaną przez Min. Kultury i Sztuki, której sumę prze
mysł odzieżowy obiecał podwyższyć. 

Dobra praca plastyków I modelarzy odzieży na'brala 
su,-zcgólnego :zJlaczenia po decentralizarji, a więc usa
modzielnieniu się komórek wzorcujących, które zatwier
dza.ją obecnie samodzielnie wzory do p1·odukcji, 

Przemysłu Odzieżowego Im. 
Obrońców Wru:szawy nato
miast produkcją na wYSokhn 
poziomie może się pochwa
lić łódzka „ Telimena" ol'az 
Centralne Laboratorium Prze 
mysłu Odzieżowego w Ło
dzi. 

Na zakończenie należy 
sotvv'erdzić, że ogólnym bra
kiem - jak wynika z r,o
kazu - jest niemal ca1ko
wite zaniedbanie wzorcowa-\ 
nia odzieży dla młodzieży w, 
wieku od lat 11 do 16. Je
dynie fabryki łódzkie poka
zały kilka, i to niezbyt uda
nych modeli. 

„Sputnik" pokrzyżował plany 
realizatorom filmu 

„Astronauci" weidą na ekrany 
w październiku 

W dniu 31 października br. 
bawił we Wrocławiu zastę
pca dyrektora niaczielnego 
wieikiej berlińskiej wytwór 
ni filmowej „Defa" - Her
bert Volkma.nn. Przybył on 
do Polski dla podpisama 
umowy o wspólnej polsko
:iiemieckiej produ1~cji filmu 
opartego na fantastycznej po 
wiesc1 Stanisława Lema 
„Astronauci". W tra.kcie swe 
go pobytu we Wrocraw1u, 
Herber,t Volkmann zwiedził 

przyszłego roku 
wrocławską Wytwórnię Fil
mów Fabularnych. 

- Celem mojego przyjaz
du do Polski - oświadczy! 
w rozmowie z przedstawicie 
Iem PAP Herbert Volkmann 
- jest pozname ludzi, z któ 
rymi będzie W$półprecować 
.,Dei.a." oraz warunków, w 
jakich wspólna praca będzie 
się odbywać. 

Pierwszy kwartalny t.-okaz 
dorobku komórek wzorcu
jących przemysłu odzieżowe 
go oraz Cen~ralnego Labo
ratorium Przemysłu Odzieżo 
wego odbył się w końcu paź-

ciele handlu skarżą się na 
„fasadowość" niektórych mo 
delli.. Wz.ory koszul męskich 
z różnokolorowej tkaniny ---------------------------

Szukano rury gazowej 

We wtorek i środę, 5 i 6 
listopada, gościć będ-;:Jem~ 
w Łodzi jedną z najlepszych 
orkiestr symfonicznych Nie
mieckiej Republiki Demokra 
tycznej - .i;łynnych filha.rmo 
ników drezdeńskich. Swie
tny ten zespół, którego tra
dycje sięgają 1870 roku, wy 
stąp.i w naszym mieście dwu 
krotnie w sali Filharmonii. 
Kierownikiem artystycznym 
orkies·try jest wybitny ni~
miedti dyrygenlt: starszego 
;>okolenia prof. Heinz Bor:
gartz, którego ujrzymy przy 
pulpicie we wtorek, dyrygu
jącego uwerturą ,,Leonora 
III" Beethovena, Wariacjami 
Regera na temat Mozarta, 
IV Symfonią Thilmana i r,o 
ematem symfonicznym Ry
szarda Straussa „Figle Sowi
:z.drzala". 

. dziernika w Łodzi. Zapre
zentowano 25 proc. wypro
dulrnwanych przez zaklady 
wzorów uznanych przez me 
za najlepsze. Podsumowując 
ten· pierwszy .przegląd samo 
dzielnej pracy komórek wzor 
cuiących - dyrektor Cen
tralnego Zarządu Przemysłu 
Odzieżowego podkreślił du
że wysiłki projektantów, by 
uchwycić nową linię i do
stos-0wać ją do naszych p.o
trzeb. Stwierdził równClcze
śnie, że niektórym modelom 
brak elegancji, chociaż zasa. 
dnicza modna linia jesi za
chowana. 

„PD'' z zamkami błyskawi
cznymi są w.prawdzie ładne, 
ale wiaclomo, że tkanina ta 
jest deficytowa, a dobrych 
zamków też nie można do a zna leziono ... 

. . 
p1wn1cę 

Zdaniem Herberta Volk
manna, Wytwórma Filmów 
Fabularnych we Wrocławiu 
jest dobrze zorgarnzowan.a, 
choć istnieje zaledwie 4 la
ta. "Qwagę jego zwróciło wy 
pcsażenie tecnnicz.ne, 1ep_,ze 
i nowo::ześniejsze je~o 
zdaniem - niż w „Defie" 

Od dwóch miesięcy cały 
dział trickowy i techniczny 
„Defy" przygotowuje się do 
jak najbardziej realJstyco
nego r1okaz:ania w filmie 
przewidzianego ' w scenariu
szu momentu startu rakiety 
mię<lzyplanet.aimej. Slla.rt i 
lot „sputnika" zmuszą twór
ców filmu do przepraw.adze 
nia dodatkowej kontroli sce 
nariusz.a i ewentualnych po
prawek. „Jak się okazuje -
mówi Herbert Volkmann -
nasz fantastyczny film o lo
cie międzyip!anetarnej rakie 
ty na Wenus, w świetle <>
sta·tnich o.siągnięć uczon;ych 
radziec'kich, nie tak bardzo, 
jak się nam moglo początko 
wo wydawać, wyprzedza 
przyszłość". 

Koncert środowy poprowa 
dzi Kurt Masur. Usłyszymy 
pod jego dyrekcją „Tripty
chon" Reinholda, III Symfo
nię Brahm~:a i VII Symfonię 
Beethovena. Na uwagę "ZJasłu 
guje umieszczenie w obu 
pr".lgramach koncertów 
obok światowych aircydziel 
literatu!'y muzycznej-dwóch 
utworów kompozytorów dre 
zdeńskich: Otto Reinholda i 
Johannes Paul Th.ilmana 
{którego III Symfonię mieli
śmy już okazję poznać pTzed 
dwoma laty z okazji wizyty 
w Łodzi dyrygenta Opery I 
Lip.sikiej Helmuta Seydel
manna). Swiadczy to o ambi 
c.iiach repertuarowych d.re

zde11.skiej placówki muzycz-
111ej - o słusznych i godnych 
uznania starani.ach w propa 
gowaniu nowej rodzimej mu 
zyki. 

Dlaczego 
tylko w Warszawie 

Wał1S21a\'l'Ska telewizja 
W{lrowadziła do swego pro
gramu interesującą audycję 
lkmllkursową pt. „Zap.rasza
IT).Y na estradę". 

W dysJmsj;i stwierdZOll1o, 
że niektórzy plastycy są zbyt 
mało związani ze swym za
kładem pracy, nie śledzą 
dość uważnie tego, co dzieje 
się w halacll fabrycznych, 
wskutek czego produkcja od 
biega znacznie od za.projek
towanego modelu. Trzeba 
pr7..estać modelować z fanta 
zii - nie należy wzorcować 
w tkaninach wyższego gatun 
ku, kiedy wiadomo, że dan:r 
model będzie np. wykonywa 
ny tylko z 30-procentowej 
wełny. Również przedstawi-

stać. 

Oceniając pracę ikom6rek 
wzorcujących poszczególnych 
fabryk - ju.ry złożone z 
przedstawicieli Ministerstwa 
Kultury i Sztuki, Min. Prze
mysłu Lekkiego i Centralne 
go Zarządu Przemys-łu Odzie
żowego stwierd~lo, że np 
zakłady odzieżowe w Pozna
niu zbyt nieśmiało t-Odcho
dzą jeszcze do nowej linii 
Jakkolwiek wykazują postę 
py w pmównaniu z lat.ami 
ubiegłymi. Na pochwałę za. 
sługują mod·elarze z Zakła· 
GÓW Odzieżowych we Wi·o · 
cławiu, którzy pokazali uruz 
maicony asortyment wiatró
wek, skafandrów, stro.i"iw 
sportowych. Dobrą robotę 
konfekcyJną dały zakłady w 
Bydgos~czy. Również mu
tlele za.kładów krnkowskich 
były 'konfeikcyjnJe dol>rz·e 
przygotowane, jakkolwiek 
zbyt mało liczą się z ostatnią 
modą. Spadek poziomu WNr 
cowania daje się zauważyć 
w Waa:szaws.kich Zakładach 

Wioski weberskie 
w okręgu podłódzkim 

obiektem badań etnograficznych 

„.Poszu'.dw.:u:!ia tr·.11ały już 
kilka godzm. Gdzie się znaj 
duje główny zaw6r gazowy? 
Bez niego nie.sposób prze
cież do.prowadzić gaz do .pra 
cowni fizycznej. N1i: łatwo 
było na to i;.ytanie odpowie
dzieć, i.a.:rn że w nowej :;zko 
ie TPD :n przy ul. Krawie
ckiej więi\.~zość urządzen za 
instalowano na opak. Wresz 
cie przv opukiwaniu i'.;ciany 
pi l'nicv dał się słyszeć ,.pti
sty·' <:>dgh,s. Ponowiono ude 
rzeni.a młotkiem. Wyleciała 
jedna cegła, drugia, itrze· 
cia„. 

Oc:wm zdumionych praco
wników, prowiad!Ziących po-

~ukiwania przedstaw'J się 
niezwykly widok: do połowy 
zasypana ziemią olbrzymia 
{liwnica. Go.rącikowo W:(j
mowano teraz dalsze . cegły 
z muru. Gdy wreszcie moż
na było już swobodnie wejść 
do odkrytych w tak niezwy
kły sposób podziemi, okaza·· 
Io się, że tu został zainsta·· 
lowany poszuk,iwany zawór 
gazowy. Zardzewiałe rury 
w każdej chwili groziły pę
knięciem. 

Opisane wydarzenie mia
ło miejs.ce podczas tegoroct
nych wakacji. Obecnie pra
cownia. fizyczna otrzymala 
JUZ gaz. A co z odkrytym! 
piwnicami? 

Okazuje się, ze poza ot
brzymią o (22 x 8 m) ipiwni
~ił pod jadalnią znajduje s.ię 
;eszcze druga piwnica (19x3 

Celem audycji odbywa
jących się jeden raz w mie
siącu, jest prócz sprawien;.a 
przyjemności słuch:;.czom, wy 
łowienie amatorskich talen
tów z zakresu muzyki, ś~·ie. 
wu, tai1ca, deklamacji itp. 
Może by i łódzka telewizja 
za przykładem Warszawy u
rozmaiciła swój program tego 

Dzieje tkaotwa chału:~·ni
czego w okręgu podłódzkim 
są obecnie przedmiotem ba. 
dań prowadzonych przez e
tno2rafów w wioskach „we
berskich", tj. tych, które u
prawiały to tkactwo przed 

wybuchem ostatniej wojny. 
Ekipa · pracowników nauko
wych z Zakładu Etnografii 
Uniwiersytetu :i;,ódzkiego i 
Muzeum Archeologkz;no-Et- ------------
nograficznego w Łodzi ba-

rodzaju imprezą? T. B. 

100 100 100 100 
Juhileuszowe oytan1a ,,Dziennika/! 

Odpowiada Księżyc 
- Jak slę pa.n aruJe w nowym towa.reystwie? 
- Hm. Troc-hę jes;tem .speswny. Myślałem, że mam 

wyłącz;ność na emabl<Y,11an.i'e waszego globu. 
- Ozy nie zda,rayło się panu qs?y~eć „patrz, jak piek~ 

nie świeci sputnik"? 
- Na swzęście nie. Jeżeli chodzi o świooenie to mam 

kolooal.ną przewagę nad tym sztucznym tworem. 
- Vo pan są,dzii o odwiedzeni.u pana w najbU:i.srreJ 

przyszłości? 

dała· dzieje tego :rękodzieła 
we wsi Dłutowie koło Fabia 
nic w pow. Łask. 

W trakcie badań, których 
podstawą były wywiady ze 
starszymi już wiekiem „we. 
brami" dłutowskimi, ustalo
no wiele dek,awyah ,szcze
gółów dotyczących powsta
wania tkactwa chalupnkze
go na wsi. W Dłutowie, gdz;e 
głód ziemi i ciężkie warun
ki ekonomiczne dawały się 
i;pecjalnie we znaki miejsca 
wym chłoi.:·om, pieirwsi tk;a
<cze-chałupnicy zaczęli praco 
wać w początkach XX stu. 
lecia. Niektórzy z nich jak 
np. 80-letni Frandszek Bu
kowiecki, żyją dotycihc:<hs. 

Badania etnografów łódz
kich w tym 'kierun~u będą 

'OTO JAK SPIESZ't 

PO NOWĄ 

1„KARUZELĘ" 

m) i;od szatnią i trzecia poo 
klasą VII. Obecnie Oddział 
Oświaty - Staromiejska wy 
.asygnował około 50.000 zł na 
roboty związane z przysto~so
waniem piwnic do użyt1l:u 
Trzeba z nich przede wszy
stkim wywieźć ziemię, którą 
zamurowano. 

Jak wi<lać pomysłowości 
naszym mura:rzom nie brak 
Po cóż wywozić ziemię, kie
dy można ją poprostu zanm 
rować'?! Nikomu wówczas 
nie przyszło na myśl, że pi
wnice zostaną odkryte. 

Brak wprost słów na okre 
i'lenie tego rodzaju postępku 
chociaż km wie jakie jesz
cze nies]:Jo<l.zianki' przygoto
wują nam nasi dzielni budo
wniczowie? 

(Kr-ski). 

KEN DER 
nowa roślina 
włóknista 

Uczeni chińscy odkryli nową 
rośHnę włóknistą, która z po
wodzeniem będz.\e mogła rywa
liwwać z ba.wełną. Roślina ta 
nosi nazwę kender i należy do 
rodziny Cynaceus. 
Włókna roś li.ny kender zo.. 

stały już wypróbowane przy 
produkcji maber:iałów włóki.en 
niczych w polączen.ilu z lnem i 
wełną. ROSi!l.ąca dotychczas 
dziko nowa roś1i111a włoknista 
ma być uprawia.na. Od przy
szłego roku znajdzie szerokie 
zastooowanie w przemyśle tek
stylnym. 

Autor 
„Zazdrości i medycyny" 
zamierza powrócić 
do kra.jo 

Jak się dowiadujemy, zamie
rza powrócić do kraju znany w 
oikresie międzywojennym ,pisarz 
- Michał ChorQ!Ilański, przeby-

Próbne zdjęcia do filmu 
mają rozpocząć się w końcu 
list0pada we Wrocławiu. 
Film będizie w połowie re
.alizowru1y w Polsce. we Wro 
clawiu - głównie zdjęcia a• 
telierowe i w połowie w ha
lach „Defy" - zdjęcia tric-

1. 

kowe. Normalne zd.ięci.a bę• 
dą się odbywać od połowy 
grudnia i w ciągu stycznia 
w Berlinie, a w lutym 1 ma'r 
cu przyszłego roku we Wro
clawiu. ·współpartnerem 

„Defy" jest zespó ł :au to.róv , 
fi.lmowych „Ilusjon", które
go kierownikiem jest scena
rzysta Ludwik Starski. Re
alizatorami będą reż. Kurt 
Maetzig, twórca filmu o Er
nesc1e Thaelmannie i rez. 
Tadeusz Makarczyński, Te
alizator filmu „Warszaws·i<a 
Syren.a". zJ,jęcia do filmu 
wykonaj.ą ze strony polskiej 
Franciszek Fuks i ciperator 
niemiecki Hassler. Premie
ra filmu przewidywana jest 
na ;paździE'rnik przyszłego 
roku. Będzie to film barwny, 
opracowany w wersji dialo
gowej polskiej i niemiec• 
kiej. 

wai:tcY obecnie w Kanadzie. • 
M. Choromański jest autorem I. 

szeregu nowel oraz powieści 
„Biali bracia" i „Szpital Czerwo
nego Krzyza". Szczególną je· 
dnak popularnoiść zdobyła sobie 
wydana w latach trzydziestych 
powie3ć „Zazdro.ść i medy<::Y1:1a'.'. 
wznowiona w Polsce po woJme 
przez Wydawnictwo Poznańskie. __________ ..,.,.. 

SOBOTA,2LISTOPADA 

- Liczę się z tym iwważnie, wyd.alem .luź rot.pot7.a.
dre.nie oprarowal!'liia budżetu na cele turystyczne. Będe 
miał hoitel turystyczmy i garaże na rakiety. 

- A jak z kuchnią,? . 
- Leżę. Skąd ja Wfildllę kotlety wieprmwe albo koł-

duny czy ka/W'ior? 
- Niech pan się konsultuje w teJ sprawie z Twarcłow

skim. Diabla wykołował to i kotlety wYkomblnuje, 

kontynupwane w roku przy
szłym na terenie Zelowa, 1<1 
wnego o·środka kolonistów! 
czeskich, jak też w kolonii 
1t1iPmiec·Y.iej - Ksawerowie. 

~16 str. 1 zł 

ł lapobieRai pożarom! ~---... ___...._ 

15.10 Z cyiklu: „Pieśni kompo
zytorów rndzi~ckich". 15.30 Dla 
dzieci ~uchow. pt. „Przyg·o·da z 
a,lg,ebry . wg po1w. A. E:1rlicha, 
16.05 R.ecital 01,ganowy. 16.30 
Gra or.kiesit.ra St<eve Al1aln'a. 
16.45 Reportai. 17.01 (L) „Z ży
cia kuUuiralne,go nac;:z;ągo miasta 
- c:ziekają na .ekralll" - aud, 
Ire:ny Stankiewicz. 17.15 (L) Mo 
za:ika muzylCZlna. 17.45 (L) „Baj
ka z karna,walern" - oopow. Le
ona Gomoliokie.go. 18.10 (L) 
Lódzki dziennik radiowy. 18.35 
Muzyka i aktualności. 19.00 „No 
wości mUZJ'lki roorywkowej", 
19.30 Co now~o za granicą. 19.45 
Peter Wairloc-k „Sud1ta na orkie
strę smyCZJkową „Ca.priol". 20.23 
Kronik.a ®portowa. 20.35 Wiązan
ka serenad. 20.45 Utw0<ry forte
pianowe. 21.()0 Arie z kaa:itat i o
rntoriów Bacha. 21.30 Muzyka 
svmf<0<!1foz.na. 21.50 „Przed śnia
ilaniem" - sluchowii,5.ko. 22.20 
Koocert muzyki rr.isyjskiej. 23.07 
l'l'okturny, sierenady, koły,s,anki1 
?.4.00 MUZY!ka taneczma, 

- Ni-e jestem pewien. On się c15ta1mio sbra6Z11!e rozpił, 
Powiada, że taki jest kierunek w kraju i grozd mi, że 
jeżeli nie zorganizuję izby wytrz,eźw;ień to odda mnie w 
charakterze zast.a:wu. Zastanawiam się czy go nie prze
siedlić na Sputnika. 

- A jak pan żyje z Marsem? Nie nawiązał pa.n przy
padkiem z nim kont.aktu? 

- Ows.zem. Musimy się wspólnie jaikoś przygotować 
na inwazję z Ziemi. Myślę, że trzeba będzie :rorg.a.niwwać 
jakiś pakt księżyoowo-oplanetowy, bo kt.o wiie co wy wy
kornbi!!lujec;e przeciwko ni€1Winnym planet.om„ .. 

- Za.p;rowad:Łlmy ta,m cyw.iliza.cję J kulture. 
- Taką jak u was? 
- Taik. 
- To dziękuję. WY1Efarczy, że na to pa.brzę. Ja ohcę 

jesz= pożyć b€iZ prób wodorowo-atomowych. Nie chce 
się radiouaktywniać. 

- Ale, założylibyśmy pa.nu telewiWll' i kino pa.nora.-
miO'nlle. , 

- Kino panoramiczne? Pr<l\S.Zę bardzo. Na księżycu 
będzie pręd7lej niż w „Bałtyku" .- Ale a propos kino, prze
praszam panią.„ zakocham cr.ekają, muszę im po&wiecić. 

Rozmawiała ZO-Ta. 
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Nowe ,,Bela m Y'' 
Maszyny wlókiennicze "ZJe .zna 

kii.em fabrycznym „Befam.a" 
mają ustaloną mal"kę, zarówno 
w k:raju jaik i za g,rainicą. Do
bra opilll.ia. o wyrobach Biel
skiej Fabryki MaszYill Włókien 

· niczych jest zastugą robotni
ków, techników i dnżyn1det'ów, 
którzy wspólnie z k0111s1TuK.tora 
mi fa.brycw.ego biura konstruk 
cyjnego, opracowują i wyilooam 
ją J)rojekity nowych maszyn i 
udoskonalają dotychczas pro
dukowane. 

Ostatnio opraoowano doku
mentację techniczną dwóch no 
wych typów przędz.arek obrącz 
kowych dla przędzy 21grzebl!lej. 
Montaż prototypu jednej z 
nich jest już na ukończeni.u. 

. KOl!lStrukfx!'J.·zy ooraoowall 

także ostatnio nowy typ Gz.ar
pairki do szmat. Jest to nowo
ClleSill.a maszyna, WY'!JOSaż<l'lla 
w naipęd wielosi.lnikowy, ze · 
stopniową regulacją prędkości. 
Wydajność tego nowego a.gre
gaitu bed2lie od 30 do 40 pro
cent większa od P<JdObnych ty
pów rn:as.zyn używanych obec
nie w przemyśle włókienni
czym. Na uwagę zasJ:u.guje 
fakt, że pewne rozwiązania 
kons.trukcyjne przy tym no
wym agregaale zo.s.taly opate!!l.
towane. 
Poważnym sukOOS€!lll lron

struktorów „Befamy" j€1S>t o
praoowainie jesz.cze innego agire 
gatu, tzw. rozwłókniarki nici 
systemu Garn.eta. Maszyna t~
go t.Y'PU. nie byla. w naę.ym 

przemyśle włóki€11lnic.zym w 
ogóle stooowana, a jest po
trzebna w przędzalniach \:io roz 
włókniarnia nici z odpadów su
rowoowych. 

Obok projektowania i l.ro:n
struowainia nowych rn:aszyn 
włókienniczych, fachowcy „Be 
famy" Wiele uwagi poś·więcają 
również mo<lerniza·c-ji staoch 
urządzeń. Cały ich wy.sitek 
idzie w kierunku podni.esi.enfa 
wy<lajnośct agregatów, ułatwie 
nia ich o~lugi, za.pewnien.ia 
Jak najbez.piec:zniejszych waru1n 
ków pracy itp. Ponadto kon
struktOll'Zy fabryki pracują sta
le nad poprawą wyglądu ze
wnętrznego ma.szym, oo posiada 
szczególne znacz.9ll.ie dla eks
portu. 

TELEWIZJA 
Sobota, 2 listopada. 

17.30 Ret.ra:nsmisja z Wairsza
wy prog.ramu dla dzieci star
mych. 11l.30 Dz1enllliik telewizyj
ny z Waorszar.ny. 20,00 F:iłm fa
bulamy prcdukcjl radzieckiej pt; 

_,, CZJterdzi€>łtY Pim-wsey<•, 



rierwm · ~ro~ na ~ro~le reformJ ~amonomii !zi:!:dków 
o Nowe zasady kalkulac1' i ziemniaki, kasza, kapusta). Ce· artykuły dla dzieci 

ny za dodatki „wyższej klasy" Q N muszą być umie.śrezane c·d- Jak nas informuje na1>z ko-0 We ID 8 rże dzielnie w karcie i podawane respondent W. Karlikowski. Za-

0 
# tylko na żądanie k<Y11sumenta. klady Przemysłu Dziewiarskie-

U samodzielnie nie zakładów Pozostawia się jedynie szty- go „Olimpia" w Lodzi urucho-
M<-ne ceny kawy i maksymalne mily dzial produkcji uboaznej. Z 

Jak już informowaliśmy we 
Wczorajszym numerze „Dz:en
n1ka;•, Państwowa Kom:sja 
Cen w porozumieniu z Minl
sterstwem Han<llu Wewnętrz
~ego ustaliła nowe zasady kal
KU!acji i. nowe marże dla za
kładów gastronomicznych. Gló
wnym celem tego pooun'.ęcia 

jest usamodzielnienie restau
racji, barów i kawiarń. 

Na czym, n'e wnikając w 
szczegóły, polegają zm:any? 

Dotychc-zasowy system opar
ty był na zasadzie centraliza
cji receptur potraw (receptury 
centralne i regionalne) oraz 
zespołu różnych narzutów na 
1en sam surowiec w zależn<J•ś
ci od jego zastosowani<i (w ten 
sposób np. tluszcz zużyly do 
~lania mięs.nego miat inną mar 
żę, niż taki 5am ilusz;:::z zuży
ty do dania mącznego ... ). Na 
podstawie cen surowców i 
marż opracowane byly 3 cen
n ~ki dla poszczególnych grup 
JX>traw, obowiązujące w calym 
lcraju. · 

Fakt, te cenniki mówiły nie 
o pełnych daniach, lecz o ich 
częściach skladowych: potra
wach (np. oddzielnie kotlet 
schabowy, oddzielnie ziemnia
ki, oddz;ielnie marehewka itp.) 
- powodował pogoń przed.się
b'.orstw za najdroższymi dooat 
kami tak, aby podb'.ć cenę ca
lego dania. Jednocześni e cały 
skomplikowany system róż
nych na:-zutów na ten .s.am su
rowiec, przy istnieniu przeży
t:vch już i n:e zdających egza
minu w praktyce, nie.<:,łychanie 
Wiążących przedsiębiorstwo cen 
tra!nych receptur, utrudniał 
jakąkolwiek kontrolę, spr:>:yjal 
nadużyciom, zmuszał do „sztam 
py potrawowej" i wręcz unie
możliwiał rozliczenie wartoś
c:owe kuchni. 

Decyzja PKC i MHW upra
<'Zcza cały proces kalkulacji 
cen, usamo:lzielniając jedno
cześnie w tej dziedzinie przed
s:ębio~stwa. K-0·ńczy się z nie
uzasadnioną rozpiętwcią marż, 
z centralnymi cennikami i cen 

11. • r-e;iturą. 
Nowa z.asada jest ja•••na: ce

ny potraw i napojów w zakla
da·ch gastronomicznych ustala 
si ę przez doliczan'e do wartoś
cl .surowców i artykułów spo
żywczych zużytych do produk
cji odpowiednich maksy-

malnych marż (zysku brutto) 
- różnych oci:ywiście dla róż
nych kategoril zakla.ctóvv i o
bejmujących tylko 6 pod.>•tawo
wyoh grup artykułów. Oblicze
n'a są tak'.e, by ceny w res
tauracjach pozo.~.taly w zasa· 
dzie na o-bec11ym poz'<>mie. 

W jadlospisacll będzie poda
wana cena na potrawę glówną 
lącznie z najwyżej dwoma po
pularniejszymi dodatkami (np. 

ceny herbaty. odpadków dzianiny wykonywa
ne są artykuły dla dzieci, któr"' 

Rzec-z jasna, że odtąd zakla- można nabyć w sklepie fabrycz
dy gastmnomiczne m01gą we- nym. przy ul. Piotrkowsk!ej 13. , 
dług własnego uznania goispo- Największym powodzeniem cie-
darować posiadanym! surow- · sJ I · t l · bl szą s:ę w , t ep:e swe er {l, u- I 
cami i przygotowywać z nich k" I · ka · J · s zecz 1, czap {j ~ rę w1cz {J. ą I 
do_:''olne dania, bez. ża~nych o·ne dobrej jakości. o estetycz- , 
re~epturowych ogr_amczen. nym wyglądzie i c<'. na.i '·~ażniej- ! 

Nowe zasady kalkulacji i no- s.ze, .w przystępne1 .cen:e. W 1 
we mar. że zostaną wprowadzo-1 sklep1e tjm sprzeda.ie się wy
ne w całym kraju w ciągu li- lącznie wy;:oby ZPDz „Olim-
stopada br; pia". 

--------~--~--~--------.... ----.... ~--------,---------------------------------~-----WAZNE TELEFONY t PRZEDWIOSNIE (Że-

~afn~r.I. • e?1· f::'ft't.#~ romskiego 76) „Chleb. 
Pogot. Milicyjne 253-33 U u,,••- G li:.114' U miłość i fantaz,ja" _g. 
Pogot. Ratunkowe 254-440 ,...,, O 14. 16. 18. 20 dozw. od 
Straż Pożarna 8 ( 1 p· t k 1 102) ·d _, 1 1 15 30 lat 16 Kom Miejska MO 292-22 u ' io r ows l'.a ozw. <lu art; 2 g. ' GARNI:l 0:-JOWV KLUB Mi · ·k. ·, czynna g, 10-13, 15- 17.30. 19.30 • • . e is i Osr. Info.r. ~!i9-15 lB. l MAJA (Kilińskiego 178)1 OFICERSIH (Tuwima 
Pryw. PomocLek. 333-33 WY.STAWA MALAR- „Damski krawiec" - 34) g.}7.30, 19.30 „Lu-

- STWA I GRAFIKI - dozw. od lat 12 g. 15.30 natyW 
..., 11"\1'. rmn~ Jerzego Tchórzewsld.e- 17.30, 19.30 
'I: ""s:#'Y' Iii "łlA.1' go (Osrodek Propal(an- RUl\-lA (H.zgowska 84)' Uwaga: Repertuar ~ 

dy Sztuki w Parku im. „Egoistka" do.zw. od rzadz<J<no na Po<l.staW1e 
NOWY (Więckowslti~go H. Sienkiewicza) czvn- lat 14 g. 16, lB, 20 komunikatu qitręgowe 

15) g, }9 „Teatr Klary n.a g. 10-13, 15-18. SO.I USZ (Nowe ZlotnoJ {')° z:rzadu Km_ . 
Gazul „Bohaterowie są zmę- Z O c::ynne g. 9 115„ 

JARAC'LA (Jaracza 27) „ K.,il'\iĄ • czeni" dozw. od lat JS PAl:MIARNIA (Park z.!·ó 
g. 19 „Przygoda no- g. 17, 19 dhska) czynna godz., 
l'encka" BALTYIC (Narutowicr..a STUDIO (By:;t.rzyaka 7-\l) 10-18. -

POWSZECHNY (Obr. 20) g. 15 i 22 film dok. „Pn.em:vtmcy" dozw. 
Stalingradu 21) g. 19 „GQdzilla" dozw. od od la.t 16 g. 18, 20, g. !Tluz" ury antek 
„Cyd" dozw. od lat i6 lat 16 g. 16, 18, 20 17 film dotk. !Jl 1J ~· 

" 0 TRADA SATYRY.nz OWORCUWE (lJ S'l'\'LUW\' cKilińskte .w . """ '-' - worzec l"'a) ,,l\f"~~wi'e na pt"Le Ob. r .. St<ilinl(I'adu 15 NA (Traue:utt.a nr 1l Kaliski) „IX Wyścig "' „~ p b ck ?18 J 
19 15 P I k na P-0-koJ'u" Nieudana ku szkohmiu" doi.w, 1 •c.l a 1~1 a ~ · araC7.a 

~;yszy" " u ap a kiełka" " g IO 11 12 lat 12 g. 15.30, 18, 20 32· Głowna 50. I<oper?~-
13 14 f5' '1 • '17 '13 SWl'f (HalucK1 HvneJ{) ka 26. ,Pi.otrkowska 2.'l. 

OPERETKA (Piotrko•.\'- · • • • Il, • · ,.. · „ d. . Pl'w Ko~c;elnv B. 
k 243) 19 15 H 19 20 21 2? „,,7~'lrownica oz.v. AS AI 1r • - k:I •g s <- g. . . „ ra- , • ' ~ od lat 16 g. 16, 18, 20 . . ~os_crnsz • 

bi.a Luxemburg" GDYNIA (Tuwima r1r 2) TATR\' (Sienktewieza 4U) pełni ~tale dyzury nocne 

.• ARI,EKIN" (Wo'lczań- Program dla najmlod- „Pięrioraczki" dozw. 
Zych od Ola.n,, DYZURY SZPITALI ska 5) g. 18 „Ballady- ' · - w .y. - od lat 18 g. 16. IB. 20 

na" „Fernand Cowboy" - g, 15 i 22 film dok. Położnictwo: Szpital 
_ dozw. od lat 16, g. 10, WISLI\ (T . 11 Kliniczny im. Curie-Sklo 

·KONCERTY 12._ 14. 16. 18, ~o g. Il „Noo w LW~;c.i~ _ dowsk~ej. ul. curie-;Skło 
„Bi.ała Grzywa cl<Jew od lat 18 g 10 15 dowskie1 15 - Choiny l 

FILHARMONIA (Naru- MLOOA GWARpIA (Zie i? 1- . 14 lS JB ;,0 Ci:: Ruch Smit<il im. dr A. 
towicza 20) g. 2Q _ Jona 2) „Wraki" d~zw. 9~30°· filt~ d~k.J° - · .Wolf. ul. Lagiewnicka 
Psalm svmfon'cz.ny w od lat 7 g. 10.30. 1:-.30. .l4-36 - Wld7.€W, St.aro-
3 częściach _'. Artura 14.30 „Sy1! hrabiego WOLNOSC (Przybysz.ew mie.iska, Sródmieście. 
Honeggera Król Da- Monte Christo" do;:-;'I. skie<?"o 16) „N<>cne spot Sz ... 1tal im. dr H, Joroa
wid" " od lat 12 e:. 15.30, 18.::10 kania" dozw. od lat 14 na. ul. PrzyrodniC?.a 7-9 

20.30, g. 9.30 frlm dok. g. IO. 12. 14. 16, JB. 20. - Bałuty. Swital im. 

/UIJZE/ł 
MUZA (Pabianick~„,17~) WLOKNIARZ (Prócłmi- M:~dl!rowic7.a, ul. K~ze

„Urlop w WeneCJI - ka lB) „K<Jcbanek Jady rn1"'nif'ck<. 5 ..... Poles1e 
MUZEUM SZTUKI (Wię 1~z2ó od lat 14 g, 16· Chatterley" dozw. od Chirurgia: Szpital im. 

ckowskiE'go 36) czynne · lat 18. g. 10.30, 12.30. dr. Rydygiera, ul. Ster-
g. 14_ 20 Pl'lNIER (Franciszkań- 14.30. 16.30. JB.30. W.30. limga 13. 

MUZEUM ARCHEOLO- ska 3.J) „zemsta" g. 9.3-0 film <;lok. Interna: Sz,pital im. 
GiCZNE 1 ETNOGRA d.()zw. ood lat 12 g, 16. ZACHĘTA (Zgierska ?Gl N. Barlickhgo, I Klin .. 
Fl,CZNE (Pl.ac Wolno- p•Óto~IA. (Piolrkow.~ka g;. 9 film dok. „G<Jd-zil ul. KopC'lńskkgo 22. 
śc1 nr 14) czynne g la" dozw. qd lat lfł- g. L I l S ·t 1 11-113 · 137) · „(Wujaszek ż An1e IO. 12. 14. „Mąż dla. . aryng-0 <>i: a:. zp: a 

· ryki" dozw. od lat 12 Anny zaccheo" dozw. im. 1'.":· Barhc:k1ego, ul. * :V: • g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 od lat IS !(, 16. IB. 20 Kopcms.k.1ego 22. 
WYSTAWA MALAR- POKOJ (Kazimierza c) LĄCZNOSC (Józefów) Okulistyka: Szpital Lm. 

STWA I GRAFIKI - „Gdyby wszyscy lu- ,.Prawo ulicy" dozw. dr Jon.o,chera, ul. Milio-
Benona Liberskiego - dzie d·(}bre.i w<Jli" - od lat 18 g. 17, 19 nowa 14. 

O właściwego widza 
na właściwym filmie 

„Częsf<> aż człowieka podry
wa, gdy nie m<Yle w spoko.iu 
')bc,jrzcć ciekawego filmu 
l>iszt' nasz czytelnik. St. 
Fers-.tl. - Doo kina w1iuszcza się 
bowiem nieraz młodzież poni-

bowiem nawet obecność rodzi· 
ców nie uchroni dziecka oo 
przyswojema sobie zbyt gwał
townie pewnych n iepożąda• 
nych scen filmu działających 
na dziec:ęcą psychikę. 

ie.i oznac-tonej g-ranicy wieku. .Jedno je1;t ocz.vwiste. że kon: 
r co z tego wynika? Dziecial'- trola oowinna być w kinie su• 
nia 12-, 13-letnia nie rozumie rowo · przeprowadzana, aby 
filmu. W czasie seansu sly- mloooc'.any widz uczpszczal na 
chać krzyki, gwi'Z>dy, mzmowy, filmy odpowiedąie dla swego 
śmiechy. Dział<> 6ię ta.k np. w wieku. Wydaje sif: pożądalle, 
kinie „Muza" na filmach a.by do tej akcji wląc:zyli si~ 
„~'ląż dla l\.nny Za.eche-o". „Gor:z również nauczyciele, którzy 
ki ryż" czy irunyeb d<J-zwolo- znają prze-cj eż swoich IJ{"7.Iliów 
nych c·d lat l8. Również w ki- najlepiej. (lg) 
itie „Pol-O'!lia" na filmie „Ona _ 
tańc-zyła .iedno Iat·1>" my w 
„W<Jln-o-ści" na „lCról<>wl'j 
Marg&t". Należy raz p·ostąpić 
ooecy<l~wanie. Aloo wpuszc-zać 
mJ.a-dzic:i na film za okazaniem 
legitymacji szlmlnej, albo 
znieść zupełnie obo\\;ązuja,ce 
grainice wieku". 

Naszym zdaniem zniesie- Dzielnicowy Komik\ Odbu<lc--
nie zarządzenia zakazującego wy Warszawy Łódi - Polesie 
wpuszczania młodocianych na organizuje 9 lis1:op8·da br. bal je
filmy niedozwolone byłoby r.! enny, który odbędz'P s'ę w sa• 
niecelowe ze względów wy- lach Grand Hotelu. Całkowity 
chowawczych. R.zecz polega dochód przeznaczono na budo
na tym. aby personel kinowy wę Warszawy i Lo:lzi. Karty 
przestrzegał surowiej zarzą- wstępu można n::ibywać do dnia 
dzenia o granicy wieku. 5 listopada w Dzielnirowym 

Aby mieć zupełnie jasny J Komitecie Odbudow y Warszawy 
pogląd na tę sprawę kontakt<>- Łódź - Polesie (ul. Z!el<>na nr 10. 
waliśmy. się z OZK. Okazuje ookój 41) od g<•dziny 8.30 do 15. 
się, że kierownicy kin lódz- Natom;ast od dnia 6 do 9 listo
kich otrzymali specjalny okól- pada w dyrekcji Grand Hotelu, 
nik OZK w te.i sp:-awie. W wy •:· :f. * 
pad~m jego nierespektowania W związku z obcho:fami 40-lE• 
personel kinowy może być cia Wielkiej Rewolucji Paź
nawet, w wypodku powtarza- dziernikowej „Orbis" i Zarząd 
nia się takie>h niedopatrzeń, Lódzki TPP-R organizuje w 
usunięty z zajmowanych sta- dniach 15, 16, 17 i 13 li~topa<l~ 
nowisk. Jest jednak i druga wycieczkę d;> Krakowa. Po:-oni-
1>trona medalu. Winę za ten na i Za!wpane~o. W p:-ogramie 
stan ponoozą niektórzy rodzice zwiedzanie zabytków i Muzeum 
źle pojmujący swoje obowiąz- w Krakowie oraz Poroninie. 
ki. Na interwencję biletera Zgloozenia zbiorowe z zakla
oświadczają oni: „Dziecko jest dów pracy przyjmuje „Orbis" 
z nami i my odpowiadamy za (dział tury.styki) oraz Zarząd 
nie". Ł&dzki TPP-R (ul. Na,utowicza 

Jest to błędne stanowisko, 28, pokój nr 5, I p;ętro). ----
W tym roku obchodzić będziemy 
Międzynarodowy Dzień Nauczyciela 

Na Swia.towej Konferencji 
Nauczyciela, która <J<l.była się 
w WaTszawie w sierpniu br. 
podjęto uchwalę, na mocy któ
rej dzień 2-0 list0pada ogloszo 
ny za.stal jako Międzynarodo
wy D:Z.ień '.Nauczyciela. 

Zadaniem te.g·o dnia je.st za
poznanie ogólu społeczeństwa 

z zagadnieniami związanymi 
Ze stanem szkolnictwa w posz
czególnych krajach, prze·dsta-

wienie tr-eści Karty Nauczycie 
la, która została uchwalona na 
tej konferencji 1 popularyza

cjr- aktualnych zagadnień o
śwJatowych, zw łasz= tez 
Zjazdu Oświatowe~o. Ponadto 
chodzi o wspóldziala.n'.e spoJe.:1 
czeństwa w polepszaniu sytu
acji szkoły i nauczycieli oraz 
w podniesieniu preistiżu nauczy 
ciela-wvchowawc.y, (lg) 

. 

{I I PRACOWNICY POSZUKIWANI 111 
ROBOTNIKOW transportowych oraz doz<>r
ców - obiektu i woźniców p'l"zyjmie natych
mia·st Łódzlta Wykof1cza.lnia Przemysłu Weł
nianego. Zgfo.szeinia przyjmuje dział personal
ny, Łódź, ul. -Siedlecka nr 1 od 8 do 16. 

5693-K 

NIE OMIJAJ SPOSOBNOSCI 

gdyż tylko jeszcze KILKA DNI 

REKLAMY-INFORMACJE 

POKOJ 10 m kw„ po
koik służbowy, wspólna 
kuchnia i wygody w 
śródmieściu za.mienię na 
i>amodJz.ielny pokój kuch 
nia z. wygodami w śród
miefciu. Warunki do o
mówienia. Oferty Biuro 
Oi;łcszeń, Piotrkowska 
96 ood „18124" 18124 

W d..."11u 30 pa.ździernika 1957 roku 
po długich i ciężkich cierpieniach opa
trz(}ny świętymi sakramentami zmarł 
w wieku lat 55 nasz ukochany mąż, 
ojeiec i brat 

S. t P. 

ROMAN WANDEL T 
CZAPNIKOW na czapki aksami1:ne (sizkolne) 
Zatrudnią Wa.r&z.taty Zasadnlca:ej Szkoły 
Oddeiowej w Ł(}dzi ul. Now(}tki 46. Zgłosze
nia przyjmuje biuro w godz. od 9 do 15. 
Tel. 333-46. . 18132-G 

PALACZY na kotły wysokoprężne, pomoc 
Palamy, ślusarzy, p(}moc ślusarzy, popiela
rzv, ma.szyni!)tów t11rbinowych, kondensacji, 
~tlga7,owywac7y, elektryków, malarza, cieślę 
spawa.czy, term&izolat-Ora, robotników n:e 
WykwalifikowanYch, portierów, strażników 
dn straży przemysłowej, strażaków p. poż4 
l>lłrtierów oraz sµrząta.cllkf przyjmie Elektro
c'enł<>wnla. Łódż n w bud(}Wie Inwestor. 
Z<!lc•nenia przyjmuje dział kadr przy ul. 
''Vróblewskiego 26. Warunki płacy do omó
\vienia na miejscu. 5695-K 

do książki ad!I'esowej pod nazw!\ 

,,Lódź 
PRZYJMUJE 

od A do Z'' 

~ 

BIURO REKLAM I OGŁOSZEN 
WYDAWNICTWO PRASOWE „PRASA ŁÓDZKA' ' 

DWOCH ookoi z kuch
nią lub pokoju z kuch
nia, prns.zukuję - za zwro 
Iem ko.s;ztów rem<l<!ltu. 
OfE'rty Biuto Ogłoszeń, 
Piotrkoiws.ka. 96 poci -
„18118" 18118 g 

LEKCJI gry na wszel
kich instrumentach mu
zycxnych. śpiewu solowe 
~o i t-eoril ucizielaj ą pe
dagoozy - specjaliści 
Spółdzielni „Studium" -
Łódź, ul. Zachodnia 80 

hl-~ Łódź, ul. Piotrkowska 96, 
L~ŁOSZENIA DROBNE -111 tel. 314-75 i 311-50 :or~T~~Y~~~~~!: 

rycznych, mocroplci-o-

długoletni pracownik Prezydium Ra.dy 
Narodowe.j - oddział Fina.nsowy, 

b. więzień obozu na Radogoszczu. 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok 

nastą,pi w dniu 2 listopada br. o go
dzinie 16.30 z ka.plicy cmentarza na 
Zarzewie, o czym zawiadamia.ją pogrą
żeni w g1ębokim smutku 

ZONA, SYN, CORKA l RODZINA 

W dn.iu 31 pa.żdziernika 1957 roku 
zmarła przeżywszy lat 77 

S. t P. 

STEFANIA GURAHOWSKA 
z Kwiatkowskich r I wych, 16-18. Nawrot 32 
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Sport ·• Sport fi 

Pierwsze wnioski z działalności ~ · 
• I ' h hasłem zmniejszenia aparatu ~(J1 J [] 

Etyka obowiązuje i w sporcie 
zw1ąz iOW sportowyc ~~~ic~&0~i~~~;~~n;~~~i; ~~~lA 
G . p A M I k rad głównych związkowych ·----- - - -- -łos ma wiceprezes ZL - u a zrzeszeil sportowych. Tymcza- ANTWERPIA. w pierwszym 

ff ierarchia wydarze1i_ ob?~~ 
zywać powmna rowrnez 1 

w sporci-e. Etvka też. Wypada 
przyznać. że w tym względzie 
ogól prasy .siportowej popełnił 
male faux pas, za wytlmięcie 
którego mo.żna być tylko 
wdzięcznym . autorowi komen
tarza w Trybw'l!ie Ludu (31..X). 

ment jakiah wiele bywa na 
boiskach: moment po<lbram• 
kowy - Baran w pojedynkU z 
pomocnikiem Wieczorkiem ~ 
Szvmlmwfakiem (dwaj ostatn1 
leżą). A pod zd,iędem podpi;s: 
„Jeszcze jedno zdjęcie nie 
wymaga,jąre ob~zernych ko· 
ml'ntarzy w związku z kon• 
tuzją naszego bramkarza 
Szymkowiaka. Od lewe.i: Wie• 
czorek. Ba.ran l Szymkowiak. 
A gdzie piłka?" 

Reaktywowanie w końcu u biegłegu i na początku bieżąee
'go roiku pierwszych związków &p·ortowych za,począhlrnwało pro
ces odnowy polskiego sportu. W miejsce zbiuro.kra.tyww1mych 
sekcji GKKF powstały organizacje działające w opardu o szt;· 
reiki aktyW spoleczn:y. Jak go SIJlO ·da:rują nowe związki, ja,k 
ocenić ich pra.cę? Oto kilka pytań i oop·owiedzi wiceprezesa 
PZLA, trenera Mulaka. 

sem rady te przez pierwsze meczu 118 pilkar.>:kieigo Pu:::ha-
pół roku „żyly" ze zmniejszo- ru Europy dwukrotny zdobyw 
nych budżetów, przeznacza- ca pucharu R-eal Madryt wy-
ny·C'h tylko na szkolenie s;pDr- grał z mistrzem Helgi.i Roya-
towe. Jednocześnie w tym cza Iem Antwerpia 2:1 (1:0). Spot-
sie zlikwidowano zupełnie po- kanie rewan.żow.e o·dbędzie się 
zycje szkoleniowe. znajdujące 28 Jj.sitooada w Madrycie. 
się w budżetach rad głównych, NOTTINGHAM. - Piłkarze I 

Chodzi o p r z y k r y wypa
dek Szymkowda!;;:a orą.z t r a.
g i c z n e wypadki S'.ec-Llki i 
Prz,eź.dzieckiego. Pierw&zemu 
pośwdęcono dztesciątki alarmu
jących artykułów. czyniących 
z owei. niegrożnei dla zdrowia 
naseego bramkarza kontu.z.ii 
trag.ed.'.ę niemal narodową. 
Natomiast grożący kalt'ctwem 
upadek Si,eczki na ig·ehtowej 
skocznd. jak i ni·2szczęśc:ie 
szermi·erza Przeżdzi,eckdeę;o. ra 
n:onego irlingą w okolicę ser
ca skwitowane zostały lako
nicznymi wzmiankami. 

- W ja.kim st-O<J;>niu powsta• 
nie związków i samodzielnych 
klubów sportowych wpływa 
na rozwój sportu? 
~ Nie ma jesizcze pełnej 

transmisji między klubami -
tymi podstawowymi ogniwami 
naszego sportu, a związkami 
sportowymi, k!tóre pracują na· 
dal w wąskim gronie ·działa· 
czy. W ciągu 2 lat mu.si na
stąpić jednak poprawa. Mimo 
skrępowania finansowego (cały 
budżet znajduje się w PPIS) 
widać wyraźnie przejawy więk 
szej goopo<larnośc:i, zwłaszcza 
w związkac'h, które pragną z 
;przymanych im środków uzy
skiwać jak najlep.sze rezultaty 
51Portowe, · 

- Jak układa się współpra• 
ca zwią'llków sportowych z lde
rowniciwem GKKF? 

- Bieżący rok jest rokiem 
US•talania właściwej płaszczyz
ny współpracy. Jaik dotych· 
cza.s GKKF, który dawniej by? 
urzędem państwowym, :nie zo
l:;ta! jeszcze przekształcony w · 
1rnczelną instytucję państwo
wo - społeczną, mającą ogólny 
nadzór nad ruchem sporto
wym. 'I'rzeba przy<zn.ać, że 
GKKF sta,ra się zrozumieć po. 
trzeby społecznego ruchu spor 
towego. Jednakże dopóki w 
instytucji tej nie nastąpią 
:z.miany strukturalne i nie zo
stanie ona rozszerzona o dzia
łaczy społecznych, dopóty 
GKKF nie będzie całkowicie 

spel'niać roli w nowych warun
kach. 

- Na jakie trudności napo
tykają w swej pracy związki 
sportowe i w jaki SJJOSÓb, zda
niem pana. można je usunąć? 

Największą trudnością 
było to, że związki s.:;ort<YWe 
w 1957 r. miały pracować w 
nowych warunkaoh statuto
wych, przy stare.i strukturze 
budżetowej. Rezultatem tego 
był fakt. że związki nie tylko 
'nie wiedzialy, jak.ie środki są 
przeznaczone w kluba-eh na 
działalność 'Podlegających im 
sekcji, ale nie mogły nawet 
oddziaływać na prawidłowe 
szkolenie, · nie mając wpły
wu na gospodarkę federacji i 
klubów. To właśnie jest powo
dem obserwowanego w tym 
roku zjawiska likwid:owania 
lic:myc:h sekcji sportowyoh 
tzw. deficytowych, a mających 
wielkie· znaczenie wychowaw
cze np. lekkoatletyki, pływa
nia, gimnastyki, sze1·mierki. 

Kryzys ten został poglębco
ny dziwnym s•posobem budże
towania sportu związkowego, 
który wbrew doświa<lezeniom 
lat ubiegłyoh, rozdzielał środki 
finanoowe na kluby bez wska
zania, na jaik:ie dyscypliny są 
one przeznaczone. Wskutek 
tego np. w lekkoatletyce ule
gło likwidacji około 50 proc. 
'Związkowych sekcji. 

Rem.iganizacja nas.zego spor
tu była przeprowadzana pOO. 

a przez:na-c:wne na centralne Budo·wlanych (Opol~) roze~rali 
sZikolenie młodzieży przebywa- drugi meciz w Anglt~ z II-tigo
jącej na wa.kacyjnych obozach wą drużyną NOlttingham. Rów
letnich. W wyniku tego w lek- ni-eż i tym r.azem spotkanie za
koatletyce np. liczba przeszko- kończyło się porażką Budowla-
lonej młodzieży zmalała w o- nyc:h 0:3 (0:2). 
statnim roku o 2 tys. Jest to GDAI'l'SK. - W towa.rzy.sikim 
alarmuj<rCY sygnał. meczu piłkarskim Lechia 
Wypływają stąd na.stępujące Gdań.sik zremi1;,owala z 1-ligo-

wnioski. Przede wszystkim wym ze,,;,polem NRF Moto.r Je-
trzeba finansować pos2lczegól- na 1:1 (1:1). Bramki wobyli: W 
ne dyscypliny sportu pod ści- 13 miin. Eg>elmeier i w 4-0 m.i!n. 
sJą kontr-olą właściwych związ- R. Gr-Olll-Ci<wski. 
ków sportowy·c:h. Wydaje się Mecz będący rewaru·em za po 
również k-0l!lieczne, aby dojrza- rażkę 1:2 J,:>OniesiO!Ilą pr2le.z Le
łe organizacyjnie związki spor- chię prz,ed kilk:oma tyg>o•dnia
towe otrzymały obecnie pelną mi w Jenk! &tal na ba.rdzo sla-
samodzielność. bym poziomie. 

przybyli Finowie 
do Warszawy 

Szymkowtak, jak wiadomo, 
m.ial zagrać w rep.rez,entacji 
l'0>lski na meczu z Finlandią 
a póżniej ewentualnie z ZSRR. 
Oba mecze - o mistrzosn'llO 
świata. Do przysz!ych startów 
&iec.zki i Przeździecki.ego nie 
przykladalo się aż taik wieilkrl~.i 
wagi. Prai.lrda. Czy jed;nak nie 
wygląda na to. ż-e zdrowiie a 
nawet życie mlodego człowie
ka UPTawiaiąc.ego spol-t pt·zedbyła się mila uroczystość na- stawia wartość uzależnioną od 

dania tytułów zasłużo!flych mi- .Jego ooiągnięć na ooisku elw
&brzów sportu 3 piłka.room: cznii czy planszy? Bo tak '!' 

Wczoraj na lotiniisk;u w War- ,Zientarze, Koryntowi i Szym- końou wyszło w gazetach. Nte 
sza.wie wylądowal samo.J-O•t wio- ko·wiakowi. Zasoczyt.ne to odzma taktowniie i nie.przyjemnie. 
zący ek;i,pę fińskich piłkarzy, ozeni-e okzyma.!i oni z rąk prz-e J es.zcze 

0 
sprawie Szvmko-

którzy w niedzielę zmi-erzą się wo•d.nicząc.ego GKKF, Reczka. wiaka. Bo ona najleptej. 
w meczu międzypaństwowym z Nie<St-'.lt.y, Szymkowiak ni.e był niestety, obrazuje. jak S7.ybko 

NiedJWu:maoznie więc 7.rlję• 
cie ma sugerować, że Baran 
mll.3.ial sfaulować Szymkowia• 
ka. Tylko w jaki sposób foto• 
grafia ma być tego dokumen· 
tern'! Że pilki nie widać? Prze 
cież przed dokmiani·em mię
cia. któryś z zawodn.ików mu• 
siaJ ją wybić'/ Bo gdyby nie 
bvł to po.iedynek o piłkę. cała 
tróika ni.e znalazlab:v się w 
tak:iej sytuacji? Zres.21lą sam 
fakt. iż WieczioTek i Szymko· 
wiak leżą a Baran n~e. abso
lutnie niczego nie dowodzi. 

Nie chodzi nam w tej chwi• 
li o wybielanie Ba.ran.a. Szym• 
kowiak sam przecież ośwfad· 
azyl. iż nikogo nie wini za do· 
znaną kontuzie. Rzecz w tym 
.iak niep·oważnde .. Proeglad" 
u..o;iluje szukać nie istni>f'jącego 
winnego i. jak za w.szelka ce
nę chce roe;dmuchać do nie
prawdopodobnych rozm:ia;r-6-w• 
sprawę, w którei nie m:oi cz.e
go wyjaśniać. K. TRUJAN 

Na starcie 
koszykarzy repre12entacją Pol.siki. Finowie o.hecny na tej ur~ezystośd, tracą umiar, pc<lekscyt.owarr.i 

przybyli w zapowi-edzianym, a gdyż w os.lat.nich dniach za.paql wielką szansą naszych piłka- Mimo. iż o<libyly się już dwie 
więc odmlo•dzonym składzie. na grypę i nie mógł przybyć rzy, naw-et poważni, &kądinąd ]~olejki I-ligowych rozgrywek 
Wrnz z drużyną przybył prze- do Warszawy. Przewodniczący redaktorzy „Przeglądu Sporto- w kcs:zykówce. dopiero dziś 
wodniczący Fińskiej Federacji Reczek gratul0'\11.'ał zwycięstwa wego". będzi-emy mogli po raz p'.eT"w-
Pilk2.rskiej. od.nitsfonego w Chorzowie i ży- Oto CZJWartkowy numer tego szy oglądać w Lod.Z!i drużynę 

Re.prezentacja Flnlalll.dii prred czy! dalszych dobrych wyni.- pisma przynosi uljęde z m-e- męską LKS. 
0 

godz. 18 w sali 
odlotem z le.raju roze~ala spot ków. czu LKS - PolO!ll.1a (B.) Frag- MDK l•odzianie zmd-erzą się z 
kainie treningowe z 2lesipołem pozna11ską 01impią, a naza-
zł.ożonym z zaw-0dniików 3 klu-[ POLSKA •FINLANDIA jutrz. w ni·edZliielę, ich prze-bów: HPS, HJK i KISA. Spoit- ciwnikiem będzie toruński ~--~ ........ ~-"o"' ____ o"'"'"" __ ,_l~ ~~:p~~~~~~~l:~.~~ ~:= 0 godzinre 11.58 na antenie A~.II lidze męskiej rozgryw~ 
wie drużyna ta wykazała brak.i ki do'Piero się ro~JXK'eyn.ają, 
kondycyjne. Niedrzielny mecz Polska ży, ~e ze sp.otkań z Finlaindią Pierwsze mecz,e Społem roze-
Skład reprezentacji Po1ski zo Finla.n•dia będzi.e tra.nscrnito·wa- zawsze wych-0dziliśmy zwycię-1 gra w Lodzi (ze Startem Kra-

starue ogłoSIZO!lly dzi&iaj, ny pr-.i:ez ra.dio. Transmisja roz sko, a: o.Statili mecz -,'(r 'lłe!stii- ków). a drugi prz,~d.si.a.wic.iel 
* ~ * po·cznie się o g-Od"Z. 11.58 w pro- kach również wygrali Pola.cy nawe.go miasta - Kolejarz w 

Wczoraj w lokalu PZPN od- gra,mJe II. Przypomnieć nale· 3:1. _ , . „ ~ . .. Poznaniu (z Wartą). 

Książki pisarzy polskich · w ZSRR 
W Litewskiej SRR ukazały się w tłuma.~en~u na język 

litewski utwory A. Mick.iewicia - „Grażyna.", „Konra.d 
Wallenrod", „S0111ety k.i'YJllSkie". Wydan_o również „Chło
pów" W. Reylll.Olllta, „Drewniiany róża.n·iec" N. Rollecozek, 
„Lalkę" B. Prusa, „Popiół i diamen,t" J. Andrzejewskie
go. W najbliższym cza.sie wyjd'.Me „Cham" E. Orzeszko
wej, a w przygotowaniu do clruku znajduje się p&\vieści 
„Nad Niemnem", 
)/ 

Zamiast 20.000 Judzi 
Aby przystąpi<'! do OOkrywkowęj eksploatacji złóż wę· 

gla brunatnego, "i\'YStępujących boga.to w pewnych rejo
nach NRF na głębokości 250 met,rów pod powie.rozchnią 
ziem.i. zbudowano potęmą kopa.rkę, która ma za zadanie 
usunąć lliie.rnię pokrywającą złoża węgla. Koparka czyni 
to za ponwcą umieszczonych na. kole 12 czerpaków o po
jemności 3,6 m sześc. każdy. Za każdym obrutem kola, 
na tra.nspocf.e.r ru;ypuje się ponad 43 m szeąc. !l;iemii. Ma
szyna waży 5.600 ton - montowano ją na mie,jscu przy
szłej kopalni. Obliczono, że zastępuje ona irrace 20 ty
s.i ęcy ludzi. 

U tego staruszka. w Złotej Pagc.drzie 
można zamówić m-0<dlltwę.„ 

w Rangunie 

l 
, ____ ,, ........ __ ,,_,_~-------.... ---,-........ _, _______ ,...,...., ____ ~ 

- (35) - Pokaż signorina Fiammetta! Pokaż signorina Fiam-~MI MM'CJHJk metta! - wołali teraz i pokazywali jej paczki z tytoni.em. 
· Julia patrzyła prze.z chwilę, słuchała, coś zawołała i Zinik-

. · - ~ nęła. Po chwili znowu się wychyliła i zanim się Krzywo-

' 

l zała się zno·wu w oknie, wychyliła z nocnikiem w dłoniach l i oblała ich jego zawartością. •1cr 'U[~ Ok~~ jza;s~~z~;~~~! się, okiennica zatrzasnęła się, a idu·='1"'58 ~- ~ mieni i zaskoczeni nieszczęśliwcy usłyszeli jeszcze piskli• 

- Nasz starosta z byka spadł! - jął buntować kamra
tów. - Plecie trzy po trzy, chciałby, żeby Fiammetta 
opuściła miasteczko dla jakiejś tam świętej zgody. Jakim 
prawem? - zapalał się. Jeżeli przyszła do swej ciotki, to 
ma prawo zostać. -Gdzie pójdzie? Może to sie.rota, czy ja 
wiem„. A my nie mamy prawa żądać, żeby opuściła swoją 
rodzoną ciotkę. A gdyby tak przyszło co do czego, kamra
ci wiecie, o czym mówię? Gdyby tak przyszło co do czego, 
gdyby jej dokuczała cn.ota, niech sama wybiera. Ja znam 
włoskie dziewczyny. Gorące to, zapalne, nienasycone 
i wiem, że jeden takiej nie wystarcza. I tak może każde
mu się dostać, nawet temu naszemu panu świętoszkowate
mu staroście! No, nie? 

I 
Powstała wrzawa, gdyż większość bandy przyznawała 

hałaśliwie słuszność Krzywonosowi. Luminal tylko milczał 
i słuchał .z po.ga.rdliwym uśmieszkiem, Kochanek patrzył 
zamyślony w okno, a Kuźma czekał, co •Z tego wynik1nie. 

- Co tu gadać po dtaremnicy! - zabrał teraz głos Szu-
bienicznik. - Nam trzeba !'!ajpierw przekonać się, czy jest 
ta jakaś Fiammetta, czy nie jest! Ja pójdę! Kto z.e mną? 

- Halt! - wrzasnął Kropidło. Mrślicie, że was ta 
.czarownica wpuści do siebie i powie: „Usiądżde sobie pięk
nie i grzecznie, a ja wam przypr1?wadzę dziewczynę". Głupi 
jesteście! Trzeba ją przekupić„. 

- Ale czym? / 

- Tyoniem, bo ona pali f~kę! 
Krzywonos, Szubienicznik, Kropidło 1 Gołębiarz pognali 

pod dom Julii. Każdy z nich miał paczkę tytoniu fajko
wego. Deszcz wciąż siąpił. Spieszyli więc po pustej ulicy, 
dotarli do bramy, stanęli bezradni. Drzwi do domu Julii 
były zamknięte, okna za·słonięte okiennicami. Jęli przeto 
dobijać się do drzwi, ciskać kamykami w okiennice i wo
łać: 

- Signora Julia! Signora Dżulia! - .krzyczeli jedni. 
A drudzy darli się: - Signorina Fiammetta! Fiammetta! 
Pokaż się dziubeczku! Signorina Fiammetta! 

Dom Julii zdawał się być wymarły. Nikt ani nie otwiNał 
drzwi, ani nie odchylał okiennicy. 

- Signora Dżulia! Mamy dla ciebie tabacco! Tabacco! 
Poskutkowało. Odchyliła się okiennic.a nad .wejściowy'mi 

ł drzwiami, otworzyło się. okno, wyjrzała stara Julia. I mowu 
ł coś zaskrzeczała, czego nikt nie rozumiał. _ 

wy chichot Julii i dźwięczny śmiech dziewczyny. 
Posypały się przekleństwa, a w sąsiednich domach od

chylały się okiennice i ukazywały głowy kobiet i dzieci 
i zrywały się szydercze śmiechy. 

Co tu robić? Krzywonos ze swymi kamratami stał się 
pośmiewiskiem całej ulicy! Bo już otwierały się drzwi 
i wybiegały z .nich dzieci i baby. A ich śmiechy przemie
nialy się w złośliwy rechot. 

Krzywonos postanowił. Pognał przez bramę Julii w do
linę, a za nim kamraci. Scigał ich triumfujący wrzask 
dzieci. 

- Cholera baba! - cis·}tał Krzywonos opętany gniewem, 
porażony wstydem i klęską. - Cholera baba! Zabiję tę 
czarownicę! Niech mnie za to czeka nawet szubienica!... 

Zbiegli w dolinę, zatrzymali się nad potokiem. 
Co teraz robić? Do miasta za dnia nie można wracać, bo 

już chyba wszystkie baby wiedzą o ich przygodzie. I każdy 
z nich cuchnie jak dudek, jak wszyscy diabli, każdy z nich 
pobrudzony łajnem, że się . aż na wymioty zbiera! 

Krzywo.nos zrzucił z siebie marynarkę, ściągnął koszulę 
i s.podnie i chociaż zimno dokuczało zaczął je prać w po
toku. To samo uczynili kamraci. Oczyścili się jako taki), 
umyli, lecz co tera.z? 

Niedaleko przycupnął kościółek pad.ra Annlballa, a obok 
)rnściółka jego pustelnia sklecona z desek, gliny 1 z pofał· 
dowanej blachy. Pobiegli więc za Krzywonosem, wywa
żyli drzwi i wtłoczyli się do ciasnej Izdebki. Kominek był. 
Drzewo też było. Zrobili ogień i wciąż ciskając przekleń
stwami rozebrali się i sus·zyli ubrania i bieliznę. 

- Cholerna baba! - mamlał Krzywonos przez zaci~nlę• 
te usta. - Zabiję to ścierwo! 

Kamraci milczeli. Patrzyli .zaniepokojeni na niego 1 dzf. 
wili się jego złej twarzy. Oczy w niej błyskały jak dwa 
zbójeckie noże. Usta miał wykrzywione. PodświadoniiP. 
2ldawali s.obie sprawę, że dojrzewa w nim jakieś ponure 
postanowienie. Chyba nie morderstwo? Tego by jeszcze 
brakowało! A co do tej dziewczyny, diabli by ją wzięli! 
Jak teraz pokazać się na Monte Sicuro? 

Powoli uciszali się, bo ogień buzował. ITT'zał ich. a ubra
nia dymiły parą i suszyły się. Myśli także uspokajały się, 
zaczęły szukać wyjścia z tej matni. 

- Gdy się wysuszymy, jedziemy do Ancony! - zawyro
kował Krzywonos. - Autostopem. 

I pojechali. 

(e. d. n.) 
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